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Ośmiu ministrów spraw zagranicznych 


obraduje nad utrwaleniem pokoju 


w 


Konferencja zwołana z inicjatywy ZSRR i Polski omawia uchwały londyńskie w sprawie Niemiec 


s 
%* * 


Warszawa znów jest na ustach całego Świata. Paryż, Lon- 
dyn i Waszyngton, Bruksela i Haga, Rzym, Berlin i Wiedeń 
powtarzają nazwę naszej stolicy. Powtarzają słowo Warszawa 
mężowie stanu, politycy i dziennikarze, powtarzają je również 
prości ludzie. 

Tym razem jednak słowo Warszawa nie wiąże się jak przed 
laty z pojęciem wojny i zniszczeń, lecz z pojęciami pokoju i od- 


waniom mącicieli pokoju. Stąd popłyną na świat cały słowa, 
które dodadzą otuchy prostym ludziom, miłującym pokój. 


Wybór Warszawy na miejsce obrad ośmiu Ministrów 
Spraw Zagranicznych urasta do znaczenia wręcz symboliczne- i 
go. Tu padły pierwsze bomby z samolotów niemieckich, tu bro- | 
niono się do kresu możliwości przed hitlerowskim najeźdźcą, 
to miasto zniszczone zostało przez bestialskie „hordy i to miasto 
wznosi się z ruin do życia, to miasto już żyje, mimo wyroku, 
wydanego przez Hitlera. 


Kiedy zastanawiano się swego czasu, gdzie ma być podpi- 
sany traktat pokojowy z Niemcami, wiele głosów padło właśnie 
na naszą stolicę. Widok ruin i życia, z ruin powstającego, miał 
być ostrzeżeniem dla wszystkich, którzy by kiedykolwiek 
chcieli ważyć się na zakłócenie pokoju. 

W murach naszej stolicy obradują mężowie stanu, którzy 
za cel swego działania, stawiają pokój i postęp. Warszawa wita 
ich gorąco i z ufnością czeka wyników obrad. 


Robotnicy brytyjscy stracili zaufanie 
do rządu Partii Pracy 


LONDYN (PAP). Spośród 20 tys. strajkujących robotników do- 
ków londyńskich zaledwie ok. 1000 wypowiedziało się w środę za 
powrotem do pracy. Rząd postanowił skierować do doków wojsko 
w celu rozładowania statków z szzybko psującymi się towarami. 
Niektóre statki zagraniczne opuściły Londyn, powracając do swych 
portów macierzystych wraz z ładunkami. 


W środę strajk w dokach londyń- 


„Daily Worker* 


skich rozszerzył się jeszcze bardziej. pisze, że robot-| 
Do strajku przyłączyła się część ro- |nicy brytyjscy, żądają spełnienia 
botników  rżecznych ma Tamizie. |poczynionych im obietnic „nowego 


życia“, pragną utrzymanła godno- 
ści pracy oraz domagają się głosu 
w. kierownictwie przemysłu. 


Doki londyńskie sprawiają wrażenie 
wymarłegó.jniasta. Ilość stojących 
bezezýrnie w pórcie statków osiąg- 
nęła cyfrę 157. 


Strajk wywołuje wielki niepokój 
zarówno w kołach rządowych, -jak 
i wśród władz Labour Party. Strajk 
potwierdza fakt utraty zaufania | 
mas robotniczych do organów zwią- 
zkowych i utratę kontroli nad a 
chem robotniczym ze strony kierow 
nictwa brytyjskich związków n 


Krytyka Bevina 


Na konferencji brytyjskich zw. 
zawodowych w Brighton delegaci 
ostro krytykowali zagraniczną poli- 
tykę Bevina. 

Delegat — Cassidy — zgłosił rezo- 
lucję, stwierdzającą, że „polityka 
zagraniczna min. Bevina jest dziś 
najważniejszym czynnikiem, przy- 
czyniającym się do wytworzenia po 
ważnej sytuacji“. 

Inny delegat. Haworth. zarzucił 
Bevinowi, że prowadzi politykę cał- 
kowitej zależności od St. Zjednoczo= | 
nych i bankierów z Wall Street. Ha- 
worth podkreślił, że utworzenie tzw. 
bloku zachodniego jest skierowane 
przeciwko Związkowi Radzieckiemu 


|= P p Ą 
i krajom demokracji ludowej. Wielu 


dowych. 

W kołach parlamentarnych wywo- 
łała krytykę nieobecność w W. Bry- 
tanii ministra pracy, Isaacsa, któ- 
ry wyjechał na konferencję do San 
Francisco bezpośrednio po wybuchu 
strajku w dokach. Przewiduje się, 
że premier Attlee, wezwie ministra 
pracy do powrotu, 

Dziennik „Daily Mirror* twierdzi, 
że rząd i kierownictwo zw. zawo- 
td obawiają się, iż strajk roz- | delegatów przyłączyło się do tej kry | 
szerzy się na inne gałęzie życia go- |4ypj | 
spodarczego, co może ostatecznie do| o;  „. n ; ; 
prowadzić nawet do obalenia rządu! OPedujacy w Torquay POD. 
Partii Pracy. zawodowego pracowników samorzą | 

` dowych uchwalił jednogłośnie rezo- | 

lucję, domagającą się od rządu zniż- 

: : ki cen oraz zredukowania zysków | 

n (4 | O | 

Konferencja wojeuódzka kapitalistów prywatnych. | 
PPS w Warszawie 


W dniu 27 czerwca r. b. o godz. 
10 odbędzie się w Warszawie przy 
ul. Śnieżnej 4 Konferencja Woje- 
wódzka PPS woj. warszawsxiego. 

Na Konferencję winni przybyć 


Deficyt | 

Korespondent gospodarczy dzien- | 
nika „Daily Telegraph" stwierdza, | 
że deficyt bilansu 
Brytanii osiągnął w pierwszych 5 
miesiącach br. sumę 213 milionów 
funtów szterlingów. „Mimo wysiłku 


wszyscy członkowie Rady Wojewódz- zaióka ja T sanortu, „41 
kiej PPS, przewodniczący, sekreta- | zmniejszenia importu — pisze ko- 
rze i instruktorzy rolni Powiato- | respondent „Daily Telegraph" — | 
wych Komitetów, oraz przewodni- ; Znajdujemy się na tym samym 


A EEEE TURA miejscu co rok temu. Wydaje się, że ` 
zący i sekretarze Miejskich i Fa- za ; 3 
czący ekret trzeba porzucić wszelkie nadzieje 


brycznych Komitetów PPS woj. war- jna zrównoważenie bilansu handlo- 


1zawskiego. 
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Min. Wasyl Kolarow 


«= 


budowy. W Warszawie buduje się i utrwala pokój wbrew kno- | 


handlowego W.: $ 


i 


iwego W. Brytanii do końca roku“, | 


„Min. Vladimir Clementis 


Premier Cyrankiewicz, marszałek Żymierski, min. Modzelewski oraz 
ambasador Lebiediew witają na lotnisku wicepremiera _ i ;+ministra 
Spraw Zagranicznych ZSRR — Mołotowa 


W dniu 23 bm. przybyli do Warszawy Wicepremier 
„i Minister Spraw Zagranicznych ZSRR W. M. Mołotow, 
Minister Spraw Zagranicznych Republiki Węgierskiej Erik 
Molnar, Minister Spraw Zagranicznych Federacyjnej Lu- 
dówej Republiki Jugosławii Stancje Simic, Minister Spraw 
Zagranicznych Republiki Czechosłowackiej dr. Vladimir 
Clementis, Minister Spraw Zagranicznych Ludowej Repu- 
bliki Rumuńskiej Anna Pauker, oraz Wicepremier i Mini- 
ster Spraw Zagranicznych Ludowej Republiki Bułgarskiej 
Wasil Kolarow. 
Przybywającego Wicepremie 
ra i Ministra Spraw Zagranicz- 
nyc ZSRR W. M. Mołotowa po- 
witali na lotnisku Prezes Rady 
Ministrów Cyrankiewicz, Mi- 3 À à 
nister Spraw Zagranicznych Spraw Zagranicznych Ludov'ej 
Modzelewski, Marszałek Polski | Republiki Rumuńskiej SA 
Żymierski, członkowie Rządu | pukor 7 dode” enie 
; 3, ; 
Rzeczpospolitej; BeRRNATZ FE |Ludowej Republiki Bułgarii Ko 


neralny MSZ ambasador Wier- iesea powitał Minister Spraw 


błowski, Minister -Peni granicznych Modzetewskt "S 
Grosz, Dyrektor Protokółu ian MSZ atiba- 
plomatycznego Gubrynowięz, | Wierbło _ “Minister 
Naczćlnik Wydziału Południo- 2 wski,, Minister 
wo -' Wschodniego w MSZ So- 
bierajski, przedstawiciele gene- 
ralicji, prezydent m. st. War- 
szawy Tołwiński oraz ambasa- 
dor ZSRR w Warszawie Lebie- 


wej Republiki Jugosławii Si- 
mica, Ministra Spraw Zagra- 
nicznych I.epubliki Czechosło- 
wackiej Clementisa, Ministra 


sador 
Pełnomocny Grosz, 
Protokółu Dyplomatycznego Gu 
brynowicz oraz ambasadorowię 
i posłowie tych państw, których 
ministrowie przybyli do War- 


diew na czele członków amba-| 73WY: h s 

sady w pełnym składzie. „Ministrowie Spraw . Zagra- 

Odegrane zostały hymny. obu nicznych są. gośćmi” Rządu 
Rzeczypospolitej. 


państw, Wicepremier i Minister 
Spraw Zagranicznych Mołotow %* 
przeszedł przed frontem kom-| W'godzinach popołudniowych 
panii honorowej oraz odebrał|przybył Premier i Minister 
jej defiladę. Spraw Zagranicznych Ludowej 
Ministra Spraw Zagranicz-|Republiki Albanii p. Enver 
nych Republiki Węgierskiej | Hodża, powitany przez Wicenre 
Molnara, Ministra Spraw Zagra|miera Korzyekiego i innych 
nicznych Federacyjnej Ludo-|członków Rzadu. 


Uczestnicy Konferencji w Warszawie 


U 


Min. iłiaczeszaw Mołotow Modzelewski 


m 


Mia. Stanoie Simic 


Dyrektor: 


j|skiej opinii publicznej. Dziennik do- 


s. wiceprezes spółki akcyjnej 


R | 
ĝi | 


Z inicjatywy Rządu Związku Socjalistycz- 
nych Republik Radzieckich i Rządu Rze- 
czypospolitej Polskiej rozpoczęła w War- 
szawie obrady Konferencja Ministrów Spraw 
Zagranicznych ZSRR, Albanii, Bułgarii, Cze- 
chosłowacji, Jugosławii, Polski, Rumunii 
i Węgier. 


W konferencji biorą udział: Wicepremier i Minister Spraw 
Zagranicznych ZSRR W. M. Mołotow, Premier i Minister 
Spraw Zagranicznych Albanii — E. Hodża, Wicepremier i Mi» 
nister Spraw Zagranicznych Bułgarii — W. Kolarow, Minister 
Spraw Zagranicznych Czechosłowacji — V. Clementis, Mini- 
ster Spraw Zagranicznych Jugosławii — S. Simic, . Mini ; 
Spraw Zagranicznych Polski Z. Modzelewski, Minister 
Spraw Zagranicznych Rumunii — A. Pauker i Minister Spraw 
Zagranicznych Węgier — E. Molnar. 


Konferencja poświęcona jest sprawie. 
postanowień konferencji londyńskiej odnoś- 
nie Niemiec. 


Obrady Konferencji otworzył Minister Spraw Zagranicz- 
nych R. P. Zygmunt Modzelewski, po czym Premier Józef Cy- 
kógjłoć powitał przybyłych Ministrów Spraw  Zagranicz- 
nych. i À 

Ministrowie Spraw Zagranicznych, bioracy udział w obra- 
dach, wyrazili podziękowanie dla Rządu R. P. za gościnę. 

. Przewodniczącym pierwszego posiedzenia wybrany został 
Minister Spraw Zagranicznych R. P. Z. Modzelewski. 


Ultimatum St. Zjednoczonych 
do państw marshallowskich 


. 3 lipca muszą podpisać umowy 


WASZYNGTON (PAP). — Departament Stanu ogłosił oświad- 
czenie, stwierdzające, że ostatecznym terminem zawarcia przez kraje 
marshallowskie t, zw. „amów dwustronnych* ze St. Zjednoczonymi 
pożostaje dzień 3 lipca br. Nie ma żadnych przepisów, które by pózwa* ` 
laly na zmiąnę tego terminu i nic nie pozwala przewidywać, że dla 
któregokojwięk z krajów marshaliowskich uczyniony będzie wyjątek, 

'*' Administrator planu Marshalla, Hoffman, zaznaczył, że krajom, ~- 
które nie zawrą wspomnianych umiów do 3 lipca grozi wstrzymanie 
destaw amerykańskich, : 
PARYŻ (PAP). — Prasa francuska 

w dalszym ‘ciągu poddaje surowej 
krytyce warunki, zawarte w planie 


noczone przynajmniej formalnie zre- 
f - ; ZZ | 

zygnowały z pewnych warunków, 

w umowie z Włochami warunki mar- 


Marshalla. „France Libre* pisze: | shallowskie dają w praktyce rządo- 
„Warunki amerykańskie są nie do wi amerykańskiemu możliwość nie- 
przyjęcia“. „Combat“ zaznacza, ŻE. ograniczonej kontroli nad życiem po- 


St. Zjednoczone postępują jak cen- 
trala handlowa, która dyktuje wa- 
runki swoim filiom,  Prawicowa 
„Epoque“ zaznacza: „Żadne państwo 
nie może przyjąć warunków, pozba- 
wiających je suwerennych praw“. 
„Aurore“ określa warunki amery- 
kańskie jako drakońskie. Dziennik 
ten zaznacza, że polityka Departa- 
mentu Stañu potwierdza ataki prze- 


litycznym i 
Autor oświadcza, że pełnomocnictwa 
udzielone Zellerbachowi, administra- 
torowi planu Marshalla we Włoszech, 
są analogiczne do pełnomocnictw ko-. 


kupowanym, Su 

Ilustrując arbitralny stosunek Sta- 
nów Zjednoczonych wobec Włoch, 
Donini wskazuje, że Włochy zgłosiły 


ciwko: imperializmowi  amerykań- | zapotrzebowanie na 26 tys. ton stali 
PONO A n i surówki. Tymczasem rząd amery- 

„Humanité“, cytując głosy prasy | kański, zamiast stali i surówki, przy< 
rządowej, ocenia je jako manewr, | stat 2 tys. ton mleka skondensowane- 


zmierzający do uspokojenia francu- | go į 125 tvs. ton wegla 
go i s. j 


o a E a a 
28 robotników 

w. Clermont Ferrand 
skazano na areszt 


maga się natychmiastowej debaty w 
Zgromadzeniu Narodowym na temat 
planu Marshalla, 

WASZYNGTON (PAP). — Podano 
urzędowo do wiadomości, że kierow- 
eze. stanowiska w administracji 
planem Marshalla zajęli wybitni i 
znani monopoliści amerykańscy. Na- 
zwiska ich brzmią: Clarence Randall, 
„Inland 
Steel Corporation“, — James Wood- 
| -worth, wysoki urzędnik związku ar- 


fabryki _Bergougnan zostało skaza- 
nych za udział w strajku na kary do 
kilku miesięcy aresztu. 16 robotni- 
ków zostało uniewinnionych. 10 ska- 
zanym nie zawieszono wyroku. 

Biuro CGT departamentu Puy de 
Dome opublikowało protest przeciw 
ko wyrokowi, Oskarżonych broniło 
11 sdwokatów. i 

Wśród robotników sadzonych w 
Ciermont Ferrand było również 2-ch 
Polaków, Szczepaniak i Kowalski. 
temat realizacji planu Marshalla we Szczepaniak został uniewinniony. Na 
Włoszech. Donini podkreśla, że o ile| tomiast Kowalski skazany został na 
w stosunku do W. Brytanii St. Zjed-' 2 miesiące aresztu. 


o W OE OZ Z Z Z W A z 


; matorów, — Arthur Syrah, przedsta- 
-riciel fabryki samolotów „Curtiss— 
right". 

RZYM (PAP) — B. ambasador 
wioski w Warszawie Donini zamie- 
sci} na łamach „Unita“ artyku! na 


Min. Anna Pauker 


gospodarczym Wdoch, ; ` | 


mendanta wojskowego na terenie 0- ` 


PARYŻ (PAP). — 28 robotników z. 
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W ophromie całej Europy 


+ JĄ SSTROWIE spraw zagranicznych Związku Radzieckiego 1 siedmiu 

ry krajów demokracji ludowej, obradują od wczoraj w Warszawie. 

Narada ich, zwoiana z inicjatywy rządów Z3RR i Polski, poświęcona jest 

- postanowieniom kenferencji londyńskiej w sprawie Niemiec. O wyni- 

kach i uchwałach narad warszawskich dowiemy się po ich zakończeniu. 

a Znamy jednak uchwały konferencji londyńskiej, rozumiemy ich sens 

- dawny i ukryty. Wiemy przeto, że konferencja warszawska zebrała się 

z w trosce o pokój, bezpieczeństwo, ład i całość Europy. A to znaczy — 
1 całego świata. ; 


aI Jest rzeczą oczywistą, że sprawa niemiecka stanowi klucz do sprawy 
- pokoju i bezpieczeństwa Światowego. Nie tylko dlatego, że Niemcy dwu- 
krotnie za życia jednego pokolenia sprowadziły na ludzkość katastrofę 
wieliićh wożen światowych, ale także dlatego, że Niemcy leżą w samym 


stworzyć racjonalnego ładu powojennego. 


W IELKRIE mocarstwa sojusznicze — Związek Radziecki, Stany Zje- 
dnoczone i Wielką Brytania — zdawały sobie sprawę z wagi za- 
gadnicnia niemieckiego i jeszcze w czesio trwania działań wcjennych 
wytyczyły zgodnie zasady uregulowania tej kwestii, Nie darmo zajmo- 
wały się nią dwie główm konferoncje Wielkiej Trójki — w Jałcie 
i Poczdamie, Uchwały i postanowienia tyeh dwóch konferencji były 
jasne i niedwuznaczne, Mówiły o tym, że sprawa niemiecka musi być 
uregulowana wspólnie przez wszystkie trzy wielkie mocarstwa. A wy- 
tyczne ich polityki ujęła zwięźle Deklaracja Poczdamska w słowach: 


„Militaryzm niemiecki i hitleryzm zostaną wytępione, a Sojusznicy , yy niemieckiej miały być po- 
fy wspólnie i w porozumieniu, teraz i w przyszłości, przedsiębrać będą inne | dejm owane i 


|. środki, konieczne, by Niemcy nigdy więcej nio zagrażały swym sąsia- 
dom, ani pokojowi światowemau”, 


Pod Deklaracją Poczdamską widnieją trzy podpisy: J. W. Stalina, 

Harry 8. Trumena i Clementa R. Attlee. Wszystkie trzy podpisy złożyli 
ludzie, którzy po dziś dzień stoją na czele rządów trzech wielkich mo- 
carsów, Daklaracja Poczdamska treścią swą i podpisami swych sygna- 
tariuszy stwarzała wszelkie warunki po temu, by ludzkość znękana 
wojną mogła wreszcie swobodnie odetchnąć i podjąć dzieło odbudowy. 

Ped warunkiem oczywiście, że wszyscy trzej sygnatariusze — wraz 
||| czwartym, Francją, która przystąpiła do umowy poczdaraskiej później— 

|  dotrzymają zobowiązań przez siebie podpisanych. 


Dziś wiemy już, że tylko jeden jedyny podpis pod umową pocz-* 
damską zachował swą pełną wartość: podpis szefa rządu radzieckiego. 
Albowiem historia dyplomacji powojennej — od Poczdamu po dzień 
dzisiejszy, jest historią wiarołomnego niedotrzymywania zasadniczej 
umowy  międzysójuszniczej przez trzech pozostałych jej współpartne- 
rów — Stanów Zjednoczonych, Wielkiej Brytanii i Francji. Ściśle bio- 
rąc — dwóch pierwszych, be trzeci wiókł sią w ich ogonie miotany 
sprzecznymi dążeniara, 


MOCARSTWA zachodnie nie dopuściły do wspólnego i zgodnego uro- 

gulowania kwestii niemieckiej. Po wielu miesiącach zwlekanią i ma- 
nowrowanią, doprowadziły w końcu w grudniu 1947 roku do zerwania 
sesji Rady Ministrów Spraw Zagranicznych „Wielkiej Czwórki“, obra- 

. dującej nad projektem traktatu pokojowego dla Niemiec. W sześć mie- 
sięcy później, w czerwcu 1948 roku, w tymże Londynie, sześć państw 
zachodnich, ze Stanami Zjednoczonymi na czele, przypieczętowało zdra- 
“do Poczdamu uchwaleniem jednostronnych zaleceń w sprawie niemieo- 
kiej, Zalecenia te są oczywistym zaprzeczeniem wszystkich, zgodnie po- 
wziętych postanowień międzysojuszniczych z okresu wojny. A tym sa- 
mym =— godzą w podstawy bezpieczeństwa i pokoju. 


|| W tej sytuacji mów na porządku dziennym problem niemiecki, 

fako kluczowy problem ładu i bezpieczeństwa europejskiego. Zwią” 
| wek Radziecki i Polska — dwa kraje, które najwięcej ucierpiały od na- 

paści niemieckiej i opłaciły ją najwyższymi ofiarami — wystąpiły z ini- 
=s cjatywą wspólnej narady na temat Niemiec. Do udziału w niej zaprosiły 

wszystkie kraje demokracji ludowej, które solidarnie od trzech lat wy- 
- stępują w imię obrony pokoju przeciwko podżegaczom wojennym 
1 awanturnikom imperialistycznym., 


cał ` Myliłby się jednak ten, kto ządziłby, że konferencja warszawska jest 
s wynikiem egoisiycznej postawy jej uczesiników, zapatrzonych wy- 
"łącznie w swoje interesy narodowe, zagrożone postanowieniami londyń- 
|). skimi. Przedstawiciele ośmiu państw Europy środkowej i wschodniej 
|... reprezentują dziś o wiele więcej aniżeli swe własne interesy. Rządy kra- 
| -` jów Europy zachodniej, oddały się w pacht Imperializmowi amerykań- 
|. gkiemu z calkowitym zlekceważeniem własnych interesów narodowych. 
" Społeczeństwa Anglii, Francji, Belgii, Holandii f Lukeeraburga nie mo- 
||. gą więcej liczyć na swe własne rządy w najbardziej żywotnych spra=/ 
44 wach swego bezpieczeństwa narodowego; zostało ono wystawione na 
ç szwank przez uległość wobec Waszyngtonu, Z chwilą, gdy interesy- na- 
š rodów zachodnio europejskich zaprzedane zostały interėsom cudzego im« 
|. perializmu, rządy państw socjalistycznych 1 demokratycznych stają się 
naturalnym rzecznikiem interesów całej Europy. 


" Dlatego konferencja warszawska jest konferencją obrony interesów 
eałej Europy, konferencją obrony pokcju i bezpieczeńztwa świa- 
towego. 


D a 
[ 


Zmiany, jakie zaszły w Czechosło- l od strony bezpośrednieh interesów 


Uchwały konferencji londyńskiej 
godzą w bezpieczeństwo Europy 


Konferencja sześciu państw 


|zachodnich w Londynie była 


kontynuacją obrad trzech mo- 


pa zachodnia zdana jest na de- 
cyzję Waszyńgtonu, którego po 
stawa wobec kwestii niemiec- 


Napisat Stamisgaw Leszczyckń 


W ice-minister Spraw Zagranicznych 


centrum Europy i bez rozwiązania problemu niemieckiego nie sposób 5 wyraźnie świadczy o | zasady jedności Niemiec, usta- 


carstw: Stanów  Zjednoczo- 
|nych, Wielkiej Brytanii i Fran. | eluxu mogłaby być wytłuma- 
icji, Wpływ na przebieg obrad | isere 7 dr w AE akwa 
‘londyńskich miał wydarzenia, | | a. besi Niki Ac 
|które zaszły w okresie między | Ero 
tymi konierencjami, jak: wej- | s k ii. jp 4 
(ście w życie planu Marshalla, [$8 7) legs. y 
układ w sprawie unii zachod- | P olski, Danii lub Czechosło- 
niej, zarysowująca się coraz | Wacji? > 
recz | krę rq władz Nies) gea Pog a gi aż 
miec zac ich. yns 

Opublikowany 7 czerwca z treścią wiążących umów mię- 
pełny tekst zaleceń sześciu | dzynarodowych, . dotyczących 


tym „że uchwały konferencji są | nowienia kompetencji Rady Mi 
dalszym krokiem w kierunku nistrów Spraw Zagranicznych, 
rozbicia Niemiec, a co za tym | kompetencji Sojuszniczej Rady 
idzie i Europy. Kontroli. poziomu produkcji 
Uchwały konferencji są nie |przemysłowej Niemiec, a po- 
do przyjęcia pod względem for- |nadto przekreślają one dotych- 
rycznym. For- | czasowy cel polityki w stosunku 
do Niemiec, który był zgodnie 
przez cztery mocarstwa uznany 
za najistotniejszy, mianowicie: 
zabezpieczenie świata przed po- 
nowną agresją niemiecką, 
ry wielkie mocarstwa. Tymcza-| Zalecenia konferencji sześciu 
sem skład konferencji londyń- |państw sprowadzają zagadnie- 
skiej pomija jednego z czterech nie bezpieczeństwa tylko do 
artnerów — Związek Radziec- | bezpieczeństwa militarnego, po- 
ki a włacza państwa Beneluxu. , mijając najistotniejsze warunki 


malnym i m 
malnie, zgodnie z wiążącymi 
umowami mi odowymi, 
| wszystkie decyzje co do spra- 


ie przez czte- 


Wprawdzie, według uchwał | bezpieczeństwa, jak koniecz- 
poczdamskich, wielkie mocar- | ność przebudowy Niemiec na 
stwa zobowiązały się do kon-| podstawie demokratycznej i po 
sultowania państw  zaintereso-| kołowej. jak ograniczenie i kon 
wanych i obecność państw Be-ltrolę ich przemysłu, tak aby 


Budujemy 
NZA kozy PEE a AAE ORO PEE a kred 

Zarówno przebieg zbiórki na Wspólny Dom, jak jej powszechność tł 
wielki entuzjazm deklarujących członków obu parlij robotniczych spo- 
wodowały, że stała się ona masową manifestacją świata pracy za jed- 
nością organiczną, Powszechny udział członków PPS i PPR w zbiórce 
świadczy o zlębokim zrozumieniu mas członkowskich obu partii wagi 


zjednoczenia klasy robotniczej ; © wielkim zaulaniu do przyszłej zjed- 
czonej partii, 


WYNIKI ZBIÓRKI 


Generalny pełnomocnik CKW przeprowadzonej przez PPS, 
PPS dla spraw zbiórki na Fun- 53.824 bezpartyjnych zadeklaro- 
dusz Wspólnego Domu komuni- ` wało 35.271.280— zł. W ten spor 
kuje, iż według danych ha 24 sób ogólna kwota zebrana przez 
czerwca br. 421.161 członków PPS wynosi obecnie 423.615.418.— 
PPS złożyło już deklaracje na złotych. Średnia na deklarujące- 
Fundusz Budowy Wspólnego go członka Partii wynosi 920 zł. 
Domu, co stanowi 75 proc. ogól- Udział poszczególnych woje- 
nej liczby członków partii, 


D 


Ponadto w ramach zbiórki pująco: 

WK _ Itość członków Procent Ilość Ogólna suma średnia 
deklarujących deklar. bezp. zł sł 

Białystok 2.600 67 866 3.728.040.—- 1.231.— 
Bydgoszcz 33.429 "79 1.355 81.034.830.— 1.355— 
Gdańsk 21.704 80 2.909 24.500.000.— 1.128.— 
Katowice 81.574 178 24.142 58.505.250.—— 613— 
Kielce 16.133 45 2.959 14.480.150. 190.—— 
Kraków 42.663 84 8.943 35.346.636.— 138.— 
Lublin 6.668 59 989 7.103.010— 985,— 
Łódź 36.521 91 11.121 43.341.515.— 1.002.— 
Olsztyn 6.983 82 2.251 9.835.965.— 1.145— 
Szczecin 23.107 89 1.004 27.136.780.— 1.131.— 
Poznań 44.665 2 1.173 28.836.833,—— , 638.— 
Rzeszów 14.459 65 — 10.500.000. 508,— 
Wrocław 35.247 58 1.780 58.860.900,— 1.560.— 
Warszawa 25.244 78 2.560 20.896.610.— 139.— 
Stołeczne 20.264 88 2.200 52.500.000.— 1.690.—= 
421.161 75 ' 53.824 423.615.418.— 920, — 


|| Gramice mie dzielą 


Dorota Kiuszyńska 


| 
| 


| 


zniszczyć gospodarcze podsta- 
wy agresji, 
Ponadto w zaleceniach kon- | 
ferencji sześciu Niemcy są tra- 
ktowane na równi z innymi pań 


ne na | an | zagrożenia 
stwami. Stoi to w sprzeczności | interesów n 


kiej jest aż nadto dobrze znana, 


W notach, przesłanych do 
rządów sygnatariuszy układu 
londyńskiego rząd polski dał 
wyraz zaniepokojeniu z powodu 
najżywotniejszych 
aroda polskiego I 


z tezą o pierwszeństwie odbu- | wszystkich narodów miłujących 


dowy państw zniszczonych woj | 
ną, tezą, która była ierana 
nie tylko przez Francję, lecz by- 
ła również popierana w Pocz- 
damie przez Stany Zjednoczo- 
ne. 

Zalecenia londyńskie stawia- 
ja odbudowę Niemiec na równi 
z odbudową państw zachod- 
nich, dając w ten sposób Niem- 
com pierwszeństwo przed od- 
budową innych państw, które 
najwięcej podczas wojny zosta- 
y zmiszczone, 

Konieczna dla zapewnienia 
pokoju w Europie współpraca 
wszystkich państw została rów 
nież utrudniona przez zalecenia ' 
konferencji sześciu państw gdyż 
dzielą one wyraźnie Europę na 
dwie części, co nie może przy- 
+ sie do zak gp stosun 
iów pokojowych w Europie. 

y,do tego doda się jeszcze 
pominiecie w zaleceniach lon- 
dyńskich sprawy  odszkodo- 
wań, otrzyma się pełny obraz 
w jakim stopniu zostały zlekce- 
ważone postulaty bezpieczeń- | 
stwa i interesy wszystkich | 
państw najbardziej poszkodo- | 


Omawiając konferencię sze- 
ściu państw należy podkreślić, 


że iest ona przede wszystkim 


ETN em |--- wanych. 
WSDÓLN : BEEN realizacja koncepcji amerykań- 


skiej, dążacej do stworzenia z 
Niemiec bastionu polityki ame- 
rykańskiej na tle stosunków 
amerykańsko - radzieckich, Wy 
raża sie to zabemnieczeniem w 
zaleceniach konferencji sześciu 
naństw, supremacji Stanów 
Ziednoczonych w zachodnich | 


Niemczech przez strukturalne! g 


włączenie gospodarcze Zagłebia 
Ruhrv w plan Marshalla, przez 
ochronę interesów obcych 
państw na terenie Niemiec, o7- 
naczajacą możliwość zza 
państw gospodarczo silnych, | 


tm. przede wszystkim Stanów | 


wództw przedstawia się nastę- | Zjednoczonych, a wreszcie sa | 


ma strukture proiektowanego 
organu kontroli, zenewniajace- 
go państwom anglosaskim zde- 
cydowana wiekszość, Pominie- 
te sa natomiast interesy innvch 
svgnotariuszy, przede wszyst- 
kim Francji, ý wk: 
Francja, mająca na celu w 
podejściu do zagadnienia nie-| 
mieckiego przede wszystkim | 
gwarancje bezpieczeństwa, zre=| 
zygnowała kolejno ze swych 
postulatów i projektowana obec 
nie kontrola Zasłebia Ruhry nie | 
tylko nie date Francji żądanych 
gwarancji, ale wpływ jej na ży- 
cie gospodarcze Niemiec w du- 
żei mierze ogranicza, 
Koncentracja przemysłu nie- | 
mieckiego, aprobowana przez | 
zalecenie konferencji jest gnoź- 
ha zarówno dla Francji, jak i 
W. Brytanii, dla której konku- 
rencja przemvysłi niemieckiego 


zawsze była niebezpieczna, | 3 


pokój. 


W imię 
wielkiego kapitału 


Jules Moch, wydając rozkaz „przes 
cięcia wrzodu“ — zdecydował stę od* 
powiedzieć gazami i pałkami 
na słuszne i możliwe do zaspokojenia 
żądania robotników strajkujących w 
Clermont Ferrand. Mogło się było wyr 
dawać, że cala ta sprawa a nar 
gle, w ciągu jednego dnia, jak twier 
dził dziennik paryski „Le Monde", Ale 
prowokacja, która w konsekwencji 
przyniosła setki rannych į ponad trzy» 
stu aresztowanych robotników, prow» 
kacja, która wstrząsnęła opinią tran 
cnską — nie była sprawą jednege 
dnia, czy miesiąca, 

Rzęd francuski napotyka na coraz 
silniejszy opór wewnątrz kraju, Cała 
Francja poznała jego nieudolność w 
walce z drożyzną, nawet „Populair“ 
zmuszony był przyznać, że od kilku 
miesięcy zarobki są zablokowane, pod 
czas gdy koszty utrzymania nieprzer* 
wanie rosną. Cała Francja wie, że na* 
dzieje reakcji i rządu na skłócenie lē» 
wicy robotniczej zawłodły, że nato» 
miast wzrosła realna siła CGT. Cała 
Francja wie, że ministrowie, skapitu* 
lowali przed reakcją, i stanęli w ob" 
ronie dekretu o subwencjonowaniu 
szkól wyznaniowych, którego pierw 
szym autorem był rząd... Vichy, Cała 
Francja wię, że przyjęcie pomocy mar 
shallowskiej prowadzi w prostej linit 
do zależności gospodarczej, do ogra 
niczenia własnej produkcji ; do bezro« 
bocia, Cała Francja wie wreszcie, Że 
wyrzeczerie się odszkodowań w Len* 
ynie daje pierwszeństwo odbudowie 
ZE. gh gc tw konsekwencji 

owad. z exz-hiłle= 
Prozac. do MÓRZ : 

W tych warunkach lativo’ jest sra 
zumieć, że Jules Moch postanowił po* 
różnić tę część narodu łrancuskiego, 
która zdaje sobie z tych wszystkich 
faktów sprawę. Chciał poderwać jedną 
część kraju przeciwko drugiej, ściślej 
biorąc — chciał zmobilizować klasy 
średnie przeciwko klasie robotniczej. 

Ale już w Ciermont Ferrand zawiódł 
się, ponieważ cała ludność stanęła 
zgodnie po stronie robotników, bronią 
R RIRZ chleba | wolne” 
ci, 


Nie kto inny, jak właśnie drobni 
kupcy pierwsi zamknęli swoje sklepy. 
Cała ludność, cała opinię publiczna 
jednomyślnie odpowiedziała na postę” 


| powanie rządowych mącicieli, 


W Clermont Ferrand Jules Moch 
podobnie jak w Walencji i w Marsylńt 
spowodował rozlew krwi robotniczej. 
W 1936 rokn we wszystkich zakątkach 
Francji miliony robotników francu. 
skich walczyły © należne im prawa. 
Ale wówczas nie było żadnego znacze 
niejszego zajścia, Trzeba było dopie 
re  pesudo-socjalistycznedo ministra 
spraw wewnętrznych, ażeby 
towane konstytucyjnie prawo do straj 
ku zosiało krwawo pogwałconę w imię 
Interesów wielkiego kapitału. 


KART. 


wacji i w Polsce, połączone z zasad- 
niczyrni reformami politycznymi, go- 
` spodarczymi i społecznymi, stworzy- 
ły podstawę do opareia wzajemnych 
stosunków na zasadach przyjaźni i 

. braterskiego współżycia. 
Od umowy z marca 1947 r. o przy- 
jaźni i wzajemnej pomocy, poprzez 
, umowy gospodarcze i kulturalne z 
kwietnia 1948 r., rozpoczęła się no- 
wa era między Polską a Czechosło- 


Fo szych państw na zasadach planowej 
|... gospodarki, postępu i pokoju, za- 
~: pewnia trwałość naszej przyjaźni i 
ź jej rozwój na wszystkich odcinkach 
sąsiedzkiego współżycia. Rozwój ten 
jest już realizowany w szerokim za- 
kresie. Nasze stosunki gospodarcze, 
'. oparte na szeregu umów, rozszerza 
hr ją się coraz bardziej t pogłębiają 
=; stale, obejmując coraz większy za- 
|. kres wymiany towarowej, usług ko- 
munikacyjnych i współpracy w or- 
ganizacji produkcji. Również nasze 
= stosunki kulturalne na tle zawartej 
~ umowy, obejmują coraz szerszy 

= krąg wymiany i przenikania nauki 
|. oraz sztuki, 
Ostatnie dwie umowy w dziedzi- 
mie polityki i administracji społecz- 


mas pracujących. Przewidziany za- 
kres i forma współpracy między obu 
krajami w dziedzinie stosunków s0- 
cjalnych są tak ujęte, że wybiegają 
poza dotychczas stosowane wzory, 
zarówno jeśli chodzi © rozległość, 
głębokość, jak i zasięg tej współ- 
pracy, . 

Na tym przykładzie mogą się wzo- 
rować inne narody, jak mają się 
kształtować stosunki między współ- 
czesnymi społeczeństwarmni, jeżeli tm 
przyświeca cel służenia ogólno-na- 
rodowym interesom, a nie poszcze- 
gólnym klasom społecznym, 


Umowy te są wielkim wydarze- 
niem o znaczeniu międzynarodo- 
wym i całkiem pewnie odbiją się 
głośnym echem na dorocznej Mię- 
dzynarodowej Konferencji Pracy. 

Wiadomo, że po jednej i drugiej 
stronie granicy mieszkają obywate- 
le jednej i drugiej republiki, Po 
stronie polskiej—Czesi i Słowacy, a 
po stronie czechosłowackiej—-Polacy. 
We wszystkich zagadnieniach, jak 
płace, dodatki w naturaliach, urlo- 
py, czas pracy, umowy o pracę, na- 
leżenie do związków zawodowych, 
a więc w stosunkach pracy, obowią- 


"zywać będzie pełna ochrona jednej 


i drugiej strony. Tę samą zasadą za- 
stosowano również w dziedzinie u- 
bezpieczeń społecznych. 

Również zagadnieniom  opiekuń- 


uwagi. Obywatele obydwu państw, 
gdy znajdą się w potrzebie na tere- 
nie drugiego państwa, otrzymają tę 
pomoc w każdej formie, jaka w da- 
nym przypadku będzie potrzebna. 


Do zagadnienia opuszczonych dzie 
ci i małoletnich obywateli drugiego 
państwa podchodzi ustawa z założe- 
niem, że dzieci są integralną częścią 
swojego narodu, że ich. przynależ- 
ność państwowa musi być chroniona 
i szanowana. Zasada repatriacji jest 
uwzględniona, zawiadomienie kon- 
sulatu o pobycie dziecka obowią- 
zuje. 

Jakże na tym tle wygląda zbrod- 
nicza akcja faszyzmu porywania 
dzieci i wywożenia na obce tereny 
w celu wynarodowienia. Jak wyglą- 
dają anglosascy okupanci, z którymi 
toczyć trzeba walkę o zwrot dzieci 
polskich, o wyrwanie ich spod nie- 
mieckiej opieki. 

Na podanych zasadach mie wy- 
czerpuje się wartość i ważność u- 
mów. Ustalono także zasady stałej 
współpracy prawnej na odcinku po- 
lityki i administracji społecznej. U- 
dostępniońo również wczasowiczom 
korzystanie z uzdrowisk obu kra- 
jów. Tak szeroki zakres współpracy 
łączyć będzie obydwa państwa po 
raz pierwszy w historii, a jej zna- 
czenie przekracza granice naszych 
państw. 

Człowiek w państwie demokracji 


ści we wszystkich okolicznościach | Państwa Beneluxu, mimo, że 


życiowych. Tu leży podstawowa, uczestniczyły w konferencji, nie 
różnica między państwami kapitali- uzyskały wpływu na politykę 


stycznymi z nieodłącznymi kryzy= sy stosunku do 


sami, a państwami, gdzie władza 
niepodzielnie spoczywa w rękach 
ludu pracującego, gdzie gospodaru- 
je się planowo. 


Nowe umowy są także wyrazem 
gruntowania się podstaw pokoju 
światowego, na zasadach sprawie- 
dliwości społecznej, obowiązujące, 
nie tylko w granicach poszczegól- 
nych państw, ale również i w sto- 
sunkach między nimi. Nie będzie 
różnie między własnymi obywatela- 
mi a obywatelami innego państwa 
przy stosowaniu wszystkich przepi- 
sów prawnych i urządzeń spolecz= 
nych. W ten sposób ideał międzypań 
stwowej sprawiedliwości społecznej 
wcielony będzie w życie, Do prze- 
szłości należą małe spory, wyol- 
brzymiane przez elementy szowini- 
styczne, wrogie nowemu ładowi. 


Wzajemna pomoc i współpraca 
stabilizuje pozycję jednego i dru- 
glego państwa na szerokiej arenie 
światowej. Żadna rzeka nie dzieli, 
wszystkie prowadzą do wspólnego 
morza słowiańszczyzny — do Bał- 
tyku. 

Obydwa narody mówią językiem 
porozumienia, przyjaźni i brater- 
stwa. Jest to najistotniejszy triumf 
gospodarki mas ludowych w nowej 

rzeczywistości. 


czym pcświęcono w umowach wiele ludowej musi mieć uczucie pewno- powojennej 


| 


—_— Z W Z EZ OAZA 


Niemiec, gdyż 
struktura projektowanego orga 
nu kontroli Zagłębia Ruhrv 
jest taka, że nawet przy uzgod- 
nionej polityce państw  Bene-| 
luxu i Francji, głos decydujący | 
maja Stany Zjednoczone i Wiel | 
ka Brytania, 


Konferencja londyńska zła- 
mała uroczyste zobowiązania | 
powzięte przez państwa zachod | 
nie w Poczdamie. Podważyła | 
wszystkie założenia systemu bez | 
pieczeństwa na jakich oprzeć 
się miała powojenna Europa. 
Pozbawiła zachodnich sąsiadów | 
Niemiec — Francję, Belgię, Ho- 
landię i Luksemburg — wszel- 
kich gwarancji bezpieczeństwa 
w stosunku do możliwości agre 
sji niemieckiej na przyszłość. 
Ponieważ zaś uchwzły konfe- 
rencji londyńskiej dyktowane 
były beżapelacyjnie przez Sta- 
ny Zjedńoczone, przeto pozo- 
stałych pięciu sygnatariuszy 
uchwał londyńskich staje się 
bezwolnvmi pionkami polityki 
amerykańskiej, 

Zamiast istotnych gwarancji 
i istotnego bezpieczeństwa Euro 


Przed stu laty 


w 


Reue Whrinilge Beitung 


Dron der Pomętno"- 
NI A 24 CZERWCA 1848 R 
Valiegio. 12. ezexwca. Hordy Radetze 
ky'ego nie zadawalają się rabowaniem 
domów 1 mieszkań prywatnych, ale rabu» 
ją także kościoły, klasntory itp. W Mane 
tui gubernator pelecił z rozkazu Radeta- 
ky'ego zrabować srebro ze wazystkich 
domów i kościołów, a także a dzielnicy 
żydowskiej 1 przetąpić je na „dwudziee 


| staki". Radetzky pomaszerował następ- 


nie a 12 tysiącami wojska na Padwę, 
podczas gdy dwie inne kolumny ruszyły 


| aroga, prowadzącą do Vicenzy. Mieszkań” 


cy miast przy zbliżeniu się tych straszli- 


| wych bandyckich hord biją w dzwony na 
jalarm. Wszyscy mlodzi 1 starzy chwyta» 


ją za broń, Część Austriaków prząpuszcao= 
no w pewnym miejscu przez drewniany 
most na rzece, potem most sburzono 1 
rozpoczął się wściekły atak na wroga. 
Atak uda? się do tego stopnia, że Austrig= 
cy stracili parę tysięcy zabitych | mnó- 
stwo rannych. Wskutek porażki Radetzky 
wydał rozkaz szybkiej ewakuacji wszyst 
kich biur a Werony. Wojska rewolucyjne 
idą śladem Radetzky'ego, P 
Józef Wacław hrabia Radetzky tył w 
latach 1766 — 1858, Jako austriacki mar. 
szałek polny krwawo rozprawiał się z pow 
stańcami włoskimi w latach 1548 — 15644 


Nr. 172 


Cały Berlin został objęty 


reformą waluty niemieckiej 
Wyprowadzenie marki niemicekiej w trzech zachodnich strefach 


okupacyjnych Niemiec, wywołało 


finie, W tych warunkach powstała konieczaąość przeprowadzenia re- 
formy walutowej w strefie radrieokiej, w której granloach znajduje 
mię, jak wiadomo, Berlin, Decyzja ta zapadła mimo sprzeciwu ko- 
mendantów trzech zachodnich sektorów Berlina, w których cholano 


wprowadzić markę rachodnią, 


- BERLIN (PAP). — Dowódca ra- 
dziechiej administracji wojskowej w 
Niemczech, marszałek Związku Ra- 
drieckiego Sokolowski, przesłał na 
ręce dowódcy amerykańskich wojsk 
okupacyjnych gen, Clay'a list, w 
którym przypomina, że radziecka ad. 
ministracja wojskowa proponowała 
przeprowadzenie reformy walutowej 
w całych Niemczech i stwierdza: 


„Decyzja amerykańskich, brytyj- 
skich i francuskich władz okupacyj- 
nych w sprawie odrębnej reformy 
walutowej w zachodnich strefach 
okupacyjnych Niemiec postawiła 
strefą okupacyjną, powierzoną mej 
pieczy, w trudnej sytuacj, 


Zmutsiło to mnie do powzięcia de- 
€yzji, mającej na celu obronę in- 
teresów ludności niemieckiej į gos- 
podarki radzieckiej strefy okupacyj- 
nej oraz obszaru wielkiego Berlina 
przed chaosem ekonomicznym i de- 
zorganizacją obiegu pieniężnego, wy- 
mikających z naplywu z Niemiec za- 
chodnich unieważnionych znaków 0- 
biegowych. ) 

W związku z tym postanowiłem 
przeprowadzić reformę walutową w 
strefie radzieckiej i na obszarze wiel- 
kiego Berlina. 


Mam nadzieję, że amerylkańska 
administracja wojskowa nie będzie 
utrudniała wprowadzenia w życie tej 
reformy walutowej w amerykańskim 
sektorze Berlina", 


Listy analogicznej treści zostały 
skierowane przez marszałka Soko- 
łowskiego do dowódców brytyjskich 
i francuskich wojsk okupacyjnych — 
generałów Robertsona i Koeniga. 


BERLIN (PAP), Dziennik „Tacgli- 
ehe Rundschau“ ogłosił rozkaz nr 111 
radzieckiej administracji wojskowej 
w Niemczech w sprawie reformy 
walutowej we wschodniej strefie 
Niemiec oraz na obszarze wielkiego 
Berlina, 


Rozkaz stwierdza, że stare. bank- 
moty niemieckie (Reichsmarki i Ren- 
tenmarki) będą pomiędzy 24 a 28 
czerwca włącznie wymieniane na 
banknoty zaopatrzone w specjalne 
nalepki. Od dnia 28 czerwca jedy- 
nie banknoty zaopatrzone w nalepki 
stają się prawnym środkiem płatni- 
czym na obszarze radzieckiej strefy 
okupacyjnej i na obszarze wielkiego 
Berlina. 

Do wysokości 70 marek na osobę 
banknoty będą wymieniane w re- 
lacji 1:1. 


Oszczędności, zdeponowane w ban 
kach i 
wymieniane będą do wysokości 100 
marek w relącji 1:1; od 100 do 1000 
marek w relacji jedna marka nowa 
za 5 starych. 


Rachunki bankowe zamrożone od 
chwili zakończenia 


Przyjęcie 
w Ambasadzie RP 
w Moskwie 


MOSKWA PAP. Z okazji objęcia | amerykańskiego, wita z uznaniem 


przez gen, dyw. Prus - Więckowskie- 


go stanowiska attache wojskowego przy | ski pod kierownictwem amerykań- 
amb. | skim, zaleca skasowanie zasady jed- 
Naszkowski wydał przyjęcie na któ- |nomyślności w Radzie Bezpieczeń- 


ambasadzie R, P, w Moskwie, 


rym obecni byli liczni przedstawiciele 


radzieckich sfer rządowych į wojsko- nym“ 
wych oraz wszyscy akredytowani w | Marshalla. 


Moskwie attache wojskowi, morscy 
i lotniczy innych państw. 


Obrady ministrów sprawiedliwości 
Polski i Czechosłowacji 


W dniach 22 i 23 czerwca br. od- 
były się w Warszawie rozmowy mi- 
nistrów sprawiedliwości Rzeczypo-' 
spolitej Polskiej — Henryka Świąt- 
kowskiego i Czechosłowacji — Alek- 
sego Cepicki, w sprawie ustanowie- 
mia stałej komisji polsko-czechosło- 
wackiej, współpracy prawniczej o- 
raz w sprawie zawarcia nowej umo- 
wy o pomocy prawnej między obu 
państwami. 

Pó 2Z-dniowych obradach i prze- 
prowadzonej dyskusji ministrowie 
sprawiedliwości obu krajów uznali 
za wskazane: 

W celu zacieśnienia współpracy 
obu bratnich narodów, realizują- 
cych w obu państwach zasady u- 
stroju demokracji ludowej; w celu 
ułatwienia obrotu prawnego i go- 
spodarczego między obu państwami; 
w celu zbliżenia w obu państwach 
doktryny prawnej i sądowego ©- 
rzecznictwa, opartych o zasady spra 
wiedliwości społecznej 1 ochrony 
najszerszych mas ludowych; w celu 
zbliżenia zasad ustawodawstwa obu 
krajów, w szczególności ustawodaw- 


ROBOTNIK 


Marszałek Sokołowski wprowadził 
nową markę w strefie radzieckiej 


została przeprowadzoną w intere- 
sie niemieckich i 
monopoli — reforma walutowa w 


trudną sytuacją finansową w Ber- 
jak również konieczność 


odbudowy pokojowej 
Niemiec i jej rozwoju. 


Rozkaz podkreśla w końcu, że wii 


- 


celu niedopuszczenia do dezorgani- 
:10 i odmro zacji obiegu pieniężnego i w celu 
a make a oj pa Rar zapobieżenia trudnościom gospodar» 
rachunki nie przekraczające 3 ty» | 7) 
sięcy marek. Będą one wypłacone dzieckiej strefy 
właścicielom po ustaleniu, że sumy |SZCZone są do obiegu na obszarze 
zdeponowane nie zostały zdobyte | W'*'"iego Berlina, znajdującego się 
drogą nielegalną. Co. do rachunków |W radzieckiej strefie okupacyjnej i 
bankowych, których wysokość prze- |DSdącego pod względem gospodar- 
kracza 5 tysięcy marek, to ich po- |F77m częścią składową tej strefy. 
chodzenie będzie dokładnie zbadane. 
Będą one odmrożone tylko, jeżeli |Berlina agencja TASS, generał Lu- 
sumy zdeponowane nie zostały zdo- kjanczenko, szef sztabu radzieckiej 
byte drogą nielegalną. administracji wojskowej w Niem- 
Sumy, zdobyte w drodze spekula- |czech, przesłał do Luizy Schroeder, 
cji, handlu na czarnym rynku, jak |P.o. nadburmistrza miasta Berlina, 
też depozyty osób, które wzbogaciły | list, w którym stwierdza, że w związ 
się podczas wojny — będą skonfi- |ku z przeprowadzeniem odrębnej 
skowane. Tak samo skonfiskowane reformy walutowej w strefach za- 
będą depozyty bankowe przestępców |chodnich, administracja radziecka 
faszystowskich i przestępców wo- |jest zmuszona do przeprowadzenia 
jennych. reformy walutowej zarówno w ra- 
Zarobki pracowników, emerytury | dzieckiej strefie okupacyjnej Nie- 
i ceny towarów oraz oplaty za usłu- | miec, jak i na obszarze Wielkiego 
gi — pozostają na dotychczasowym | Berlina. 
poziomi LONDYN (PAP). Agencja Reutera 
W odróżnieniu od reformy walu- 'donosi, że komendanci  sojuszniczy 
towej w strefach zachodnich, która 3 zachodnich sektorów Berlina sprze 


zagranicznych 


ciwii się wprowadzeniu reformy 
walutowej, zarządzonej przez marsz. 
Sokołowskiego, na obszarze sekto- 


strefie radzieckiej bierze pod uwa-|rów zachodnich Berlina. 
ge interesy mas pracujących oraz 
zasady sprawiedliwości społecznej, |Berlina otrzymały nakaz zamknięcia 
szybkiej |swych biur aż do odwołania. Zam- 
gospodarki |knięte zostały również wszystkie 


Banki w sektorach zachodnich 


sklepy oprócz sklepów spożywczych 
aptek. 


BERLIN (PAP). Ruch handlowy 


jw Berlinie zamarł. W zachodnich 
jsektorach panuje nastrój paniczny. 


czym, jedynie środki obiegowe ra- | Mieszkańcy zachodnich dzielnie Ber- 
okupacyjnej dopu- | 


lina żyją w niepewrości, gdyż z po- 
wodu stanowiska mocarstw zachod- 
nich nie wiedzą, o jaką walutę się 
starać. \ 

Na posiedzeniu magistratu doszło 
do burzliwych dyskusji. Przedstawi- 


MOSKWA (PAP). Jak donosi z |ciele SED stwierdzili, że mocarstwa 


zachodnie, wprowadząc odrębną re- 
formę walutową, ponoszą odpewie- 
dzialność za chaos w Berlinie, Wy- 
powiedzieli się oni stanowczo prze- 
ciwko systemowi dwuwalutowemu, 
domagając się objęcia Berlina refor- 
mą walutową w strefie radzieckiej. 

Stanowisko czonków SPD było 
oczywiście krańcowo odmienne. 
Franz Neumann, wykorzystał spra- 
wę chaosu walutowego w Niemczech 
dia wygłoszenia przemówienia, w 
którym ponownie domogał się re- 
wizji granicy polsko-niemieckiej. 

Wbrow stanowisku SED — wiek- 
szość wypowiedziała się za wprowa- 
dzeniem podwójnej waluty. 


Vandenberg również kandyduje 
na wybrańca republikanów 


Wal! Street reżyseruje 
cyrk przedwyborczy w Filadelfii 


FILADELFIA (PAP) „Daily Worker* donosi, że konwencja re- 
publikańska ezyni wrażenie czegoś pośredniego między cyrkiem 
a domem wariatów. Za kulisami konwencji ukrywa się kilka osób, 
które decydują o wszystkim. Dyktatorem konwencji republikań- 
skiej jest wielki przemysł. 
FILADELFIA (PAP). W wyniku 

zakulisowych  machinacji, Dewey 


pochwały za osiągnięte jakoby 


kasach oszczędnościowych, | 


odniósł pierwsze taktyczne zwycię- 
stwo. Senator Edward Marti, dy- 
sponujący 73 głosami, wycofał swą 
kandydaturę i wezwał swych zwo- 
lenników do. głosowania - na De- 
wey'a. ; 

W kuluarach podaje się, że toczą 
się rokowania między Taftem a 
Stassenem. Jednakże Stassen ©% 
świadczył, że nie godzi się na poro- 
zumienie z Taftem, które przewi= 
dywałoby, że Stassen będzie kandy- 
dował na prezydenta, a Taft jedno- 
cześnie na wiceprezydenta. 


Senator Arthur Vandenberg zgło- 
sił oficjalnie swą kondydaturę na 
prezydenta USA. 


Głosowanie w celu nominacji kan 
dydata na prezydenta St. Zjedno- 


o godz. 15 wg czasu Greenwich, 


przez ten Kongres sukcesy, eo miało 
się wyrazić w szczególności w przy- 
jęciu antyrobotniczej ustawy Taft- 
Hartley. 


Konwencja republikańska po, re- 


Towarzystwa 


feracie senatora Lodge'a przyjęła 
jednomyślnie program partyjny. 
Pikiety 

FILADELFIA (PAP), Grupa bia- 
łych i murzynów działaczy postępo- 
wych ustawiła pikiety przed gma- 
chem, w którym odbywa się kon- 
wencja partii republikańskiej. U- 
czestnicy demonstracji nieśli tran- 
sparenty z napisami: „Mniej gadać— 
więcej działać", „Precz z ustawą o 
opłatach wyborczych na południu!*, 
„Należy uchwalić ustawę antylyn- 


charytatywne 


spieszą ż pomocą powodzianom 


Sekretarz Rady Zagranicznych To- 
warzystw Charytatywnych w Polsce 
p. Hersley zakomunikował Minister. 
stwu Pracy i Opieki Społecznej, że 
stawia do dyspozycji Centralnego Kc 
mitetu Pomocy Ofiarom Powodzi 
przeszło 70 ton żywności, odzieży | 
obuwia dla ludności dotkniętej klę- 
sko: powodzi. 

Złożone przez Radę dary zostaly 
zaofiarowane przez następujące or- 


Fra rozpocznie się w czwartek 


wojny będą | pracowująca 


ganizacje: 
Cyniczny program 


FILADELFIA (PAP). 
rezolucję konwencji . 
partii republikańskiej USA zaapro- 
bowała projekt programu wyborcze 
go partii w kwestiach polityki we- 
wnętrznej i zagranicznej. h 


Program ten popiera 
polityke zagraniczną 


agresywną 
imperializmu 


nie Komisji Centralnej Związków 


tzw. „porozumienia regionalne“ w 
tej liczbie blok zachodnio-europej- 


chu robotniczego. 


Tow. Witaszewski omawłając w 
tetu Wykonawczego Światowej Fede 
racji Związków Zawodowych w Rzy- 
mie. w maju br, stwierdził, że okrea 
poprzedzający „obrady rzymskie cha- 
rekteryzował się wzmożonym atakiem 
obozu imperialistycznego na prawa i 
byt klasy robotniczej, W związku z 
tym zasadniczym tematem obrad $FZZ 
stało się utrzymanie jedności ruchu ga- 


wodowego. 


Ponadto $SFZZ rozpatrywała cały ore 
reg eiktueloyoh problemów ruchu ma- 
dowego. Uchwalone domagać się 
qkszenta udzłału przedstawicieli 
$FZZ w Radzie Gospodanczo-Społecz- 


stwa ONZ i wypowiada się za pla- 
nem „pomocy państwom zagranicz- 
nie wymieniająę zresztą Planu 


W rozdziale dotyczącym polityki 
wewnętrznej udzielono Kongresowi 


stwa cywilnego, karnego, procedu- 
ry sądowej oraz ustroju sądów — 

— Zwrócić się do swoich Rządów 
z wnioskiem o powołanie stałej Ko- 
misji Polsko - Czechosłowackiej dla 
zbliżenia systemów prawnych obu 
państw. 

Ponadto przedyskutowano zasady 
przyszłej umowy między obu pań- 
stwami w przedmiocie wzajemnego 
obrotu prawnego w sprawach cy- 
wilnych i karnych. 

Obaj ministrowie uzgodnili, *że 
między Polską i Czechosłowacją bę- 
dzie dokonywana stała wymiana in- 
formacji i opinii w przedmiocie u- 
stawodawstwa, orzecznictwa sądowe 
go oraz organizacji sądów. 

Tez 


nowiomo podjąć walkę o jego jedność, 


W dyskusji, jaka toczyła się nad 
referatem tow. Witaszewskiego, pod- 


Goście czechosłowaccy z mini- 
strem sprawiedliwości Aleksym Ce- 
picką na czele udadzą się w dniu 
24 czerwca br. do Wrocławia, gdzie 
zwiedzą m.in. szkołę prawniczą Mi- 
nisterstwa Sprawiedliwości W dniu 
25 bm goście czechosłowaccy będą 
obecni w Krakowie na procesie 
Bühlera, 


Swiatowej Federacji Zw. 


Doniosła rezolucja plenum 
Wczoraj rozpoczęło się w Warszawie kolejne plenarne posiedze- 


Angio - American Quaker Relief 
Mission, Unitarian Service Commit- 
tee, Foster Parents Plan CARE, Me- 
thedist Committee, World Council of 
Churches, British Save the Children 
Fund  Brothern Service Commi- 
sion,  Monnonite Central Com- 
mittes, YMCA,. American Joint Di- 
stribution Committee, Philadelphian 
Relief in Poland, General Conference 
of Seventh Day Adventists, Szwedz- 
ka I. M. 


Zawodowych, w którym biorą 


także udział przewodniczący i sekretarze OKZ7, oraz zarządów głów- 
nych Zw. Zaw. W pierwszym dniu obrad wygłosili referaty: prze- 
wodniczący KCZZ, tow. Witaszewski i sekretarz generalny KCZZ — 
tow. Kuryłowicz. Po zakończeniu dyskusji nad referatami zebrani 
uchwalili jednogłośnie rezolucję w sprawie międzynarodowego ru- 


Następnie zebrani jednogłośnie przy 
jęli następującą rezolucję: 


REZOLUCJA 


Polityka i administracja 
Plemym KCZZ z zadowoleniem przyj 
muje do zatwierdzającej wiadomości 
uchwały Wydziału Wykonawczego 
ŚFZZ w Rzymie w sprawie jedności 


że oentrale krajowe związków zawo- 


pode 

głyby naruszać jedność klasy robotai- 
czej w poszczególnych krajach oraz 
zasady jęte przez Światową Fe- 
derację zków Zawodowych. 


“| Prawa Światowej Federacji w | dow 


Radzie Gosp. - Społ. ONZ 
Plenum KCZZ powtómie potwierdza 
gp etanowisko Maas an Ra- 
-Społeczna przy- 
a Aes perrie owała się do żądań 
ŚFZZ i przyznała należne jej prawa. 
Obrona praw związkowych 
Plenum KCZZ w całej rozciągłości 
solidaryzuje się z uchwałami Wydzia- 
łu Wykonawczego $FZZ w sprawie 
obrony i rozwoju praw związkowych 
na świecie. 


Plenum KCZZ przesyła serdeczne 
pozdrowienia | wyrazy sołkiarności re 


str. 3 


— 


„Zachowajcie wiarę w zwycięstwo” 


List tow. Rusinka do 
PARYŻ PAP. Pismo „La Socialista | 


walczącej Hiszpanii 
Obiecaliśmy sobie — piszę m. im 


Espaniol“ opublikowało list otwarty | tow, Rusinek — że po zwycięstwie nad 


ministra pracy i opieki spolecznej 
tow. Kazimierza Rusinka do swych 
towarzyszy z obozu koncentracyjnego 
Mauthausen socjalistów hiszpań- 
skich Manuela Pla, Bravo, Cładeron, 
Paulino i innych, walczących na ob- 
czyźnie o wolną, niepodległą Hisz- | 
panię republikańską | 


faszyzmem niemieckim 
także generała Franco. 
Zachowajcie wiarę, gdyż dla was take 


zwyc.ęzymy 
Wa:ka trwa. 


że nadejdzie dzień wolsości, w kiói ym 
wrócicie do swego kraju jako oswo- 
bodziciele z ideałani wolności i e 
cjalizmu, 


Większość socjalistów włoskich 
za jednolitym frontem robotnicz: m 


RZYM (SAP) — Okręgowe federa- | 
cje włoskiej partii socjalistycznej wy- | 
powiadają się obecnie w sprawie | 
wniosków na Kongres Narodowy Par- | 
tn, który odbędzie się w Genui dnia | 
27 czerwca. Już obecnie znane są wy- 
niki głosowania w 36 federacjach pro- |! 
wincjonalnych, Na ogólną liczbę | 
310.000 głosujących 116.648 wypowie-| 
działo się za wnioskiem  Pertlniego,! 


| Frontu Ludowego i opuszczenia 


występującym przeciwko polityce 
Frontu Ludowego, lecz opowiadającym 
się za utrzymaniem  irontu jedność 8 
komunistami. Wniosek Moranu- ega, 
głoszący konieczność utrzymaniá 
0o- 
MISCO otrzymal dotyche-as 
104.077 głosów, a wniosek rozbijacza 
Romity — 64.390 glosów. 


— 


Rząd Niemiec Zachodnich 
ma powstać przed l marca 


N. JORK (PAP). Dziennik „New 
York Times“ domos; w korespondencji 
z Berlina, żę władze amerykańskie po- 
stawiły sobie ze cel utwórzenie rządu 
państwa zachodnio-niemieckiego przed 
dniem 1 marca 1949 r. 

Prace nad utworzeniem rządu zachod 
nto-miemieckiego — pisze „New York 
Times“ — rozpoczęty się w specjalnej 


tójalianckiej komisji, na której onele 
stanął jeden a najbliższych dorados 
gen. Clay'a — Joseph Panch, 

BERLIN (PAP). We Frankfurcie 
ogłoszono oficjalny komunikat, że ter 
min zebrania trzech zachodnich gue 
bernatorów wojekowych i premierów 
zachodnich stref okupacyjnych, został 
ustalony aa środę, 30 bm. 


Skutki pomocy 
Bezrobocie i stra 


` RZYM (PAP). Około 15 tys. warst. 
robotnych urządziło demonstrację 
przed biurem prefekta, domagając 
się pracy i chleba. Policja strzelała 
do demonstrantów, raniąc 15 osób. 
W mieście dokonano wiele areszto- 
wań, 

W miejscowości Treviso (prowin- 
cja Wenecja) proklamowano strajk 
generalny na znak protestu przeciw 
ko zawieszeniu działalności rady za 
łogowej jednej z fabryk, 

W prowincji Piacenza rozpoczął 
się strajk 30 tys. robotników rol- 
nych, którzy domagają się respek- 
towania umowy zbiorowej. 


amerykańskiej 
jki we Włoszech 


W .wielu fabrykach mediolańskich 
właściciele rozpoczęli lokaut, Roe 
botnicy, zagrożeni bezrobociem, za” 
mierzali okupować fabryki Nie do» 
puściła do tego policja. Sytuacja w 
mieście jest napięta. 

Dzienniki donoszą, że w północ= 
nych Włoszech odbywają się maso- 
wę redukcje robotników. W zakłae 
dach przemysłowych, należących de 
hr. Caproni zwolniono bez wypowie 
dzenia 1800 osób. W fabryce „Breda” 
zapowiedziano zwolnienie 1600 rọ- 
botników. W hutach stalowych 
„Castiglioni“ wypowiedziano pracą 
kilkuset robotnikom, 


Konflikt w rządzie Izraela 


Dymisja dwóch ministrów 


LONDYN (PAP). Agencja Reute- | sanizacją Irgun Zwei Leumi a woje 
ra donosi, żę po incydencie, który | skami państwa Izrael. s0> 03 
się wydarzył pomiędzy oddziałami WASZ fs 
wojskowymi organizacji Irgun Zwet yi i ok 
Leumi a regularnymi wojskami ży- | szefem amerykańskiej misji w pań 
dowskimi — rząd państwa Izrael! stwie Izrael. Rząd państwa Izrael 
ogłosił w Tel Avivie godzinę poli- | mianował E. Epsteina szefem swej 
cyjną od zmroku do świtu. misji w St. Zjednoczonych, 

W środę podało się do dymisji 
dwóch ministrów tymczasowego rzą 
du Izraela: minister wyznań reli- 
gijnych Fiscnman i minister imigra- Sejmowych 


cji Schapiro. 

3 , z Wczoraj obradowały wspólnie pod 
Agencja Reutera donosi również, | przewodnictwem posła Tołwińskiego 

że 4 rzeczoznawcy żydowscy przy- |(PPR) sejmowe komisje: Odbudowy 

byli samolotem należącym do ONZ | oraz prawnicza i Regulaminowa. Po 


Obrady Komisji 


z Tel Avivu na wyspę Rodos. Ber- |se} Szlęzak (SD) złożył sprawozda= ` 


nadotte uda się prawdopodobnie w |nje o rządowym projekcie usta © 
środę do Tel Avivu, by zbadać spra- podziale nieruchomości na = 


wę nieporozumienia pomiędzy or- rach miast i niektórych osiedli 


seu KCZZ solidaryzuje się z uchwałami 
Zawodowych 


Projekt został przyjęty po wnie- 
sieniu poprawek natury merytoryca 
nej. 

W tym samym dniu obradowała 
pod przewodnictwem posła Grossą 
(PPS) Komisja Prawnicza i Regue 
laminowa, na której rozpatrzone 


botnikom, bohatersko walczącym 0 jrządowy projekt ustawy © upoważe 
wolność į demokrację, o prawo do pra nieniu Rządu do wydawania dekręe 


cy i ludzkiego życia w krajach: Hisz- 
pandi, Grecji, Iranu, Brazyjiá, Chile, 
ladii Egiptu, Portugalii, Argentyny, 
Chin, Malaji, Birmy į Cejlonu, 

Plenum KCZZ w imieniu całej klasy 
robotniczej, zorganizowanej w polskim 
ruchu zawodowym, jak najenergiczniej 


tów z mocą ustawy, 
Komisja projekt ustawy przyję» 
ła w brzmieniu rządowym. 


Przekroczenie planu 
wydobycia węgla 
22 czerwca Dolnośląskie 


roczny plan wydobycia węgla, wy» 


klesy pracującej, by dała jeszcze raz | 1,632,451 ton węgla, tj. 1,731 ton wią 
wyraz eolidamości z robotnikami wal. |cej, niż zostało zaprojektowane. 


<zącymi o swe prawa do życia į ewo- 
bód demokratycznych, oraz 
piła rządy faszystowskie i 
styczne, likwidujące prawa robotnicze, 

Pleoum KCZZ zwraca się z apelem 
do wszystkich kobiet pracujących © 


Zjednoczenie dokłada wszelkich 


by potę* starań, ażeby roczny plan wykonać 
iedpesialie do 4 grudnia 1948 r. 


———NNM 


Nowi rektorzy 


zorganizowaną akcję dla poparcia tą: | Akademii Lekarskich 


dań $FZZ pod hasłem: „Równa praca, 
równa płacą dla kobiet i mężczyzn — 
to miernik eprawiedltwości  epołecz 


Plema KCZZ wyraża przekonanie, į 
że rząd polską okaże dalszą pomoc i 
poperoże dla słusznych i eprawiedli- 
wych żądań ŚFZZ, będących zarazem 
stanowiskiem klasy robotniczej, mor- 
ganizowamej w polskim ruchu zawo- 


Plenum KCZZ w dalszym ciągu pod 
trzymuje swoje uchwały w sprawie 
Dopartementów Zawodowych. Zwraca 
cię do $SFZZ o zonganizowanie Depag- 
tamentów Zawodowych przed kongre- 
sem, w razie aiedojścia do porozumie- 
sej z międzynarodowymi sekretariata- 


RADE 
W drugim punkcie porządku dzien- 
nego sekretarz generalny KCZZ, tow. 
Adam Kuryłowicz, wygłosił rcierat na 
tematy organizacyjne, Tekst przemó” 
wienia podamy w numerze  jutrzej- 
| «a 


Prezydent Rzeczypospolitej dekre- 
tem z dnia 8.6 br. powołał na stanowłe 
sko rektora Akademii Lekarskiej w 
Bytomiu - dr. Brunona Nowakowskiego 
dotychczasowego profesora wydz alu 
lekarskiego uniwersytetu w Edynbur- 
po. a ma stanowisko rektora Akademii 
cr x Soie dr. Jakube 

'ęgierkę, dotychczasowego profesora 
Wydziału Lekarskiego Oza 


kor Curie - Skłodowskiej w Lubie 


Kata 


Kongres architektów 


w Lozannie o 
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SZLACHETNE 
I WZRUSZAJĄCE 


Pod Nr. 114 „Polskiej Białej į 
Księgi“, wydanej przez londyński 
rząd emigracyjny podczas wojny 
figuruje ciekawy dokument, ` bę- 
dący jeszcze jednym dowodem sto- 
sunku papieża Piusa XII do Niem- 
ców i do Polaków. Jest to depesza 
skierowana do Berlina i Warsza- 


W ky r zgflcgrowy zk. 
, w Maj 
cesie przeciwko Buehlerowi, 
mania te w 


weż rudno jest przypuścić, e Gel wada s 


ROBOTNIK 


— zemal wczoraj w 
świadek inż. Dan Ka 


wy, w której papież„błaga w imię e- 
Boga, rządy niemiecki i... polski (1) o praktykach stosowanych w je leżącym na tere- 
aby uczyniły wszystko co jest wich| mie GG. W dalszym ciągu procesu zeznawali świadkowie 
mocy, w celu uniknięcia wszelkich| mówiąc o zbrodniczej roli przemysłowców _ niemieckich, 
Le. as i kroków, które mo- którzy za rednictwem urzędów pracy w GG. prowadzili 
giy pogorszyć istniejące na- kcję 7 

AAAA pomarsnge niewolniczej eksploatacji robot- 


Pikanteria tego apelu do rządu 
polskiego polega na tym, że został Po raz pierwszy w historti sadow- 
on wystosowany w dniu... 31 sierp-| nictwa polskiego wyświetlone zosta- 
nia 1939 roku, w chwili, gdy całyj ły podczas wczorajszego przewodu 
świat był już świadomy, iż dywizje | sądowego fiimy dokumentarne, ze- 
niemieckie dostały od Hitlera roz- | Stawione ze scen utrwalonych na taś- 
kaz podjęcia napaści na Polskę.| mach „Tygodników dźwiękowych w 
W tych tragicznych dla Polskij GG", Fftmy tę flustrują zarówno 
dniach wielu fałszywych „przyja-| działalność okupantów, jak i elężkie 
ciół* namawiało rząd polski, abyj życie hadnoścł polskiej pod okupa- 
nio zarządzał mobilizacji, gdyż | cję. 
= gad to rozgniewać Hitlera i | 

yć uznane przez niego za „krok | 8Q - ęczny obóa 
mogący pogorszyć istniejące na- tysi 
pięcie“, Jak wiadomo, w rezultacie 

h intryg zarządzona już mobi- | Przenios'a się 

zacja została odwołana, a póź-j Sądu Okręgowego. Zeznają w dal- 
niej znów ogłoszona, powiększając | szym ciągu świadkowie. Pierwszy 


tysłąc ludzi ginęło dziennie w obozie. 
Zdaniem świadka — przez obóz prze 
sumęło się około 2 milonów numero- 
wanych it nierumerowanych wież- 
niów. Zgimęło przeszło pół miliona. 


Ławnik Stefański, wracając się do 
oskarżonego, pyta — czym wytłuma. 
czyć fakt, że jeńcy radzieocy podle- 
gak również elnsterminacji, Oskarżo- 
ny twierdzi, jak zwykle, iż rząd z tą 
sprawą nie miał nie wspólnego, gdyż 
jeńcy podlegali w'adzom wojskowym. 

Na tym przewodniczący - 


Dwa miliony więźniów 
przeszło przez obóz w Majdanku 


Buehler w dalszym ciągu nie wie o niczym 
nęło w jednym z  licmych 


ani też w dni świąteczne. Urlopy ra- 
sadniczo nie istniały. Wynagrodzenie 
Żydów było o wiele niższe, przy 
czym, jeżeli do Polaków stosowano 
tzw. obowiązek pracy, to w stosunku 
do Żydów — przymus pracy. 
Sędrła Zembaty: Jaki był stosunek 
rządu GG do niewolniczej pracy Po- 
laków, którą świadek optsał w swych 


Świadek: Były one wydawane w 


w Guberni! Generalnej, było wyko- 
naniem przemyślanego w najdrobniej 
szych szczegółach planu, zgłasza sze- 
reg dokumentów. Prokurator odczy- 
tuje notatkę Franka, którą sporzą- 


Nr. 172 


o PORT 


Drugi dzień wyścigu „Tour de Pologne“ 
Wójcik pierwszy na mecie w Gdyni 


GDYNIA (tel. wł). 
spędzonej w ośrodku przygotowań 
olimpijskich 67 zawodników (wycofa- 
li się Kudert, Łoza, Kaczmarek, Wy- 
darkiewicz), ruszy.o z Olsztyna o Zg. 
10.20. Tempo początkowo utrzymuje 
się w granicach od 30 — 33 kim na 
godzine. Na 3 kim za Olsztynem Sie- 
miński zrywa łańcuch; wskutek de- 
fektów odpadają kolejno Leśkiewicz, 
Piegat, Mich, Persson, Evert, Targoń- 
ski, Sobczak, Łazarczyk. Na 27 kim 
Węgier Szalay łamie ramę, a w 
chwilę potem na ostrym wirażu wpa- 
deją na siebie Komorniczak i Glin- 
ba. Na 31 kim łapią gumy Czyż, Pie- 
traszeweki i Caeeh Pavlas, Czołówka, 
sieładająca się z około 40 zawodni- 
ków nadaje ostre tempo, którego nie 
wytrzymuje Węgier Kiss Desso; wy- 
czerpany rezygnuje z dalszego udzia. 
łu w wyścigu. Pietraszewski po usu- 
nięciu defektu przez 12 klm goni czo- 
łówkę i mimo ostrego tempa docho- 
dzi do niej w Morągu. Na 50 kim 
Szwed Widevall przebija gumę, ale 
również w krótkim czasie dogania 
czołówię. 

Na metę lotnego finiszu w Eblągu 
wpada dwudziestu kilku kolarzy, 


Po nocy, , 40 kim na godzinę. Morderczego tem. 


pa nie wytrzymują Grzelak, Wojcie- 
szek, Nowoczek, Motyla, Bański 
oraz Węgier Kiss Ferenc, którzy od- 
padają tworząc drugą grupę, Kilka- 
naście kilometrów przed Gdańskiem 
dochodzi do czołówki Kapiak, 

Na ulice Gdańska wpada 15 kola- 
rzy: Szalay (Węgry), Vaverka i Kebn- 
le (CSR), Karlsson i Persson O. 
(Szwecja)) oraz Polacy Kapiak, Pie- 
traszewski,  Rzeźnicki, Napierała, 
Wrzesiński,  Wyględa, <, Bukowski, 
Wandor, Wójcik i Olszewski, WSzys 
cy jadą ostro zwartą grupą. Dopie= 
ro za Wrzeszczem ucieka Wójcik 
Szwedzi próbują pogoni, ale Polacy 
blokują ich umiejętnie i Wójcik do- 
jeżdża do Gdyni samotnie w czasie 
5.50.58, Po nim w jednakowym cza* 
sie 5,51,54 wjeżdżają na metę Perš- 
son O. (Szwecja), Rzeźnieki, Wrzesiń. 
ski, Rybmark (Szwecja),  Kebrle 
(CSR)) i Vaverka (CSR), Kapiak, Nu. 
pierała, Olszewski, Wyględa, Bukow- 
ski, Pietraszewski i Wandor. 

Klasyfikacja indywidualna 
dwu etapach. 1) Wójcik W, 12.51.37, 
2) Persson O. (Szwecja) 12.52,33, 3) 
Wrzesiński, 4) Kapiak w tym samym 


Niewolnicze metody 


pierwszy jest Persson Olle, zwycięz- | czasie co Persson. Zespołowo po 


` dujemy notatkę na temat 


. w historycznym a 


aut Seg * Z cz 7 PZEMIĘ 


de 


St, 


chaos w dniach wrześniowej  klę- | $wiadek Piotr Denisow, tnżynier bu- 
dowlany „zamiesaleały w Lublinie, zo- 
stał powołany specjeln'e w celu zło- 
żenia zeznań w sprawie obozu W 
Majdanku. Obóz początkowo zapro- 
jektowany zosta! na 380 tysięcy lu- 


ski. 

Dnia 14 września, na trzy dni 
przed ucieczką do Rumunii, Beck 
polecił ambasadorowi polskiemu 
w Rzymie przekazać papieżowi po- 
dziękowanie za jego „szlachetne I 
wzruszające wysiłki“ i wyrazić żal, 
Że „szlachetny apel Jego Świąto-| 
bliwości nie powstrzymał Niemiec 
od brutalnej napaści na Polskę na- 
stępnego dnia“, (uu). 


PAP WRE 


PAP donosi z Londynu p.t. 
„Wrzenie na Malajach: 

„Według doniesień z  Singapo- 
re, w rejonie Ipoh na Malajach za- 
strzeleni zostali pewien leśniczy i 
detektyw". 

Z dobrze poinformowanych źró- 
deł dowiadujemy się, że poza tyta 
zginęli pewien stroiciel  fortepia- 
nów i pewna zapoznana wynalaz- 
czyni nowego rodzaju «lamer do 
włosów 

Wrzenie zaś pochodzi stąd, że 
całą czwórkę gotowano w wielkim 
kotle na podwieczorek (x) 


HIS MAJESTY'$ SOLDIERS 
- FROM USA 


> 


W „Kurierze Codziennym“ znaj- 
frater- 
nizacji w Niemczech. Z tekstu 
wyjmujemy następujące zdanie: 

„gen. Robertson zapewne trochę 
sarka, że zbyt wcześnie pozwolił 
na „kumanie się“ i „zaprzyjaźnia- 
nie“ wojaków amerykańskich z 
Niemkami". 

Przypuszczamy, że gen. amery- 
kański Clay robi to samo w od- 
niesientu do żołnierzy brytyjskich. 
Słowem: Fraternizacja na krzyż. 


zu wynosił 60 do 80 tysięcy, trudno 
jednak było ustal!ć ścisłą liczbę, gdyż 
nie wszyscy więśniowie nosili nume. 
ry. Poza tym przywożono często 
więźniów, nie prowadząc ich do re- 
jestrach, lecz likwidując natyehmiast 
w komorach gazowych, lub przez 
rozstrzelanie, 


(an Przeciętny stan zaludnienia obo- 


W początkach 1940 roku grzeszło | 


Na sesji popołudniowej w szó- 
stym dniu procesu Buehlera zeznaje 
świadelt Józef Lipczyński, Przed wy- 
buchem wojny pracowzł on w Ins- 
pektoracie Pracy w Krakowie, po 
czym w roku 1940 przyjęty został do 
Urzędu Pracy w Krakowie t. zw. 
„Arbeitsamtu”. Stworzono tam nową 
metodę niewolnictwa. 


Świadek opowiada o głodowych 
zarobkach pracowników Polaków w 
firmach niemieckich, o zarobkach 
dziennych, nie wystarczających nawet 
na pó: klg chleba. Pracownikowi nie 
wolno było odmówić pracy nocnej, 


Coraz więcej pawilonów 
na Wystawie Ziem Odzyskanych 


WPOCŁAW, — Pawileny, które wy- 
rosty na pustym niedawne terenie 
części spałeazno - gospodarczej Wy- 
stawy Z. ©., zmieniają swój wygląd 
z godziny na godzinę. 

Dobry początek zrobił pawilon 
„Społem, który obchedził „wiecho- 
we” 10 dni temu, Pawłlon przemy- 
su miejscowego, stalowej kon- 
strukcH, cały ze szkła, jest już na 
ukończeniu. W pawilonie PCH robo- 
ty budowlane wykonano już w 90 
procentach. Równ*eż budowa pawilo- 
nów: Ministerstwa Komunikacji, 
Państwowego Momopolu Tytontowe- 
go I PZUW dobiega końca. Jednym 
z oryglnamiejszych będzie pawilon 
Centrali Handlowej Materiałów Bu- 
dowlanych, zbudowany z natrozmait- 
szych gatunków cegły i łeolorowego 
szk'a. 


W zatoce Odry, przylegającej do 


RR MEPEDZA OZON ZPZ ZZ a CEDAR ENER OOO EO SE CO 


Teatr ogromny 


Sztuka i krosno 


Taktego zespołu nie było jeszcze w 
tegorocznych eliminacjach. Zakłady 
Przemysłu Lniarskiego z Krosna, przy- 
jechały na konkurs w grupie liczą” 
cej 85 osób. W liczbie tej trzecią nie- 
mal część stanowią członkowie orkie* 
stry symfonicznej. Przyznać trzeba, że 
pomysł przywiezienta ze sobą orkłe- 
stry, należy niewątpliwie do udanych 
Montaż poetycki pt. „Pochód“, jakt 
pokazali nam wczoraj włókniarze 2 
Podkarpacia, zyskeł wiele na wyrazt- 
stości, dzięki właśnie dobremu, mit- 
zycznemu opr u. 

W sumie, widowisko składafące stę 
z kilku krótkłeh scen, obrazujących 
e, walkę czło” 
wieka o wolność, wypadło jak najle- 
piej. Szczęśliwy dobór deklamowa- 
nych wierszy, teatralnie dobrze na 
ogół pomyślane rozstawienie postach 
szybko zmlentające się sceny przy 
umiejętności stwarzania nastroju sa 


. pomocą zmiennego ryżma muzyki t 


gry świateł, wszystko te pozwoliło 


osiągnąć pełne powodzenie, Widownia | 


długimi oklaskami nagrodziła zeepół. 
Reakcja wybrednej na ogół publicz- 
ności warszawskiej, jest najlepszym 
dewodem, że autor scenariusza, reży* 
ser i główny aktor jednocześnie, ob. 
Maćkowski, znalazł ludzi, którzy u 
mieli wcielić w czyn jego artystyczwą 
wizje, , 

Zakłady Przemysłu Lntarskiego w 
Krośnie, które już w ub. roku zdo* 
były jedno z pierwszych miejse w fe- 
stiwalu, są chyba największym w Poł- 
sce, fabrycznym ośrodkiem życia kul- 
turalnego. Na 1000-osobową załogę, 
fabryka ma trzy zespoły amatorskie, 
w czym jeden teatralny zespół dzie- 


= cięcy. Oprócz tego na terenie Zakła* 
| dów 
|. symfoniczna, jazzowa 1 dęta. Orkie- 


istnieją również trzy orkiestry: 


-stra jazzowa nie ma rzekomo sobie 


| grówniej na terenie całego Podkarpa- 


cia, 
Tak członkowie orkiestr, jak į arty- 
ści amatorskich sespołów, należą do 


- fabrycznej załogi, są to wszystko pre 


cownicy Zakładów. Najmłedszy zespół 
teatralny fə ich dzieci, które od naj- 
młodszych już lat wchodzą w śledy 
swych rodziców, 

- W fabryce leżącej na odległym Pod- 


karpacta pracują sami niemal artyści. 
Każdy robotnik ma tam bądź teatral- 
ne bądź muryczne ambicje, Oby ta 
kich fabryk było jak najwięcej. (wk) 


w 


£ Zgłoszenie pmedpłaty na serię pierwszą 


wystawy społeczno - gospodarczej, 
wydobywa się obecnie ostatnią za- 
topiomą na tym edeinku berkę. 


Tereny części społeczno ~ gospodar 


dził on po odbytej z Hitlerem kon- 
ferencji w r. 1940. Hitler wyraził się 
wówczas, że najgorszy niemiecki ro- 
botnik musi zarabiać o wiele więcej, 
niż najlepszy robotnik polski z GG.. 
Niemiec pracować będzie najwyżej 8 
godzin dziennie, Polak, nawet gdyby 
pracował 14 godzim, must 

mniej, niż Niemiec. 

O metodach, jakim: Niemcy dąży- 
M do tego celu, mówią projekty Him. 
mlera: „Polacy powinni być wycho- 
wywam w takich szkołach, gdzie 
nauezono by ich liczyć tylko do 500“. 
Później Himmler zmienił swój pro- 
jekt, uważając, że wystarczy, aby 
Polak nauczył się liczyć do 25-ciu, 
Dalszy dokument ‚zawierający szcze- 
gółowe plany odnośnie polityki w 
GG g'osi, że w ciągu 30 lat ani je- 
den Polak nie powinien pozostać na 
terenaeh okupowanych. 

Prok. Cyprian, uzupe'niając wniosek 


neralnej istniał obowiązek pracy już 
w stosunku do dziec! powyżej 14-tu 


czej Wystawy Z, O. wkraczają obee- | lat. 

mie w końcowy etap wyłeeńczenia ro-| Na tym przewodniczący przerwał 
bót, po którym nastąpią prace dsko- | eeprawę Alo dnia jutrzejeego 24 
raeyjne i ustawtenie dkspenetéw: 


per ar zemawiam w 
Należność w 


skreślić) . 


Tan. i 0 0-0 


osy 


DEKLARACJA 


przedpłacie 
Dzieł Adama Mickiewicza. Warunkt 
sumie zł 800 zobawiązuję sę wpiaeć na kento P.R.O. 
Nr 1— 7374 w ratach miesięczngeh po 200 zł, lab w dwóch ratach po 
400 zł albo jednorazowo w mricelącu czerwcu 800 zł. 


SS "JRE 
Wyciąć, nakleić ma kartę pocztową | przesłać pod adreacmi 
Warszawa ul. Daszyńskiego 14 „CZYTELNIK Instytut Wydawniczy 


b. m, 


pięrwezą cerie (4 tomy) Narodowe- 
rzedpłsty 


są mi znane. 


R. 44, MIG RE Ge |... 


Poosta powiat © 


prok. Sawickiego „zgłasza dokumenty, 
z których wynika, iż w Gubernii Ge 


1798 — 1948 


W 150 ROCZNICĘ URODZIN POETY 


NARODOWE WYDANIE DZIEŁ 


ADAMA MICKIEWICZA 


vod wysokim protektoratem Prezydenta R.P. Bolesława Bieruta, ną mocy uchwały Krajowej Rady 
Narodowej z dn. 5.V.1945 r., na zlecenie Ministerstwa Kultury t Sztuki 


SPÓŁDZIELNIA WYDAWNICZA »CZYTELNIK « 


ogłasza 
PRZEDPŁATĘ 


na Narodowe Wydanie Dzieł Adama Mickiewicza 


obejmujące w 15-tu tomach, w 4-ch seriach, całość spuścizny duchowej Poety. 


Tekst krytyczny opracowany na zlecenie Ministerstwa Kultury i Sztuki staraniem Komitem Redałwyjnego 
pod przewodniciwem Leona Płoszewskiego. Wydanie na papierze bezdrzewnym, w okładce półsztywnej. 


WARUNKI PRZEDPŁATY SERII PIERWSZEJ 


obejmującej całość twórczości poetyckiej Adema Mickiewicza 


w 4-ch tomach, o łącznej objętości 1700 stron, w nakładzie 100 tysięcy egzemplarzy 


1 Wszyatkie 4 tomy serii pierwszej ukażą się jednocześnie w dniu 15 (stopada b. r. i będą wysyłane zamawiającym w kolejności zgłoszeń 

2. Cena czterech tomów stanowiących serię olerwszą wynosi w przedpłacie łącznie 800 zł, płatmych jednecześnie z podpisaniem deklaracji lub 

też w 4 ratach po 200 zł — w miesiącach: czeswcu, Mpcu, sierpniu t wrześniu, albo w dwóch ratach po 400 zł — płetnych w miesiącach: 
czerwcu i wrześniu — na konto P.K.O. I — 7474. Cena w sprzedaży księgarskiej będzie dwukrotnie wyższa. 


3. Zamawiający wypełnia deklarację, w której zobowiązuje się do uiszczania ca'ej należności w terminach przewidzianych i przez 


„wybranych i przesyła ją pod adresem; 


$ »CZYTELNIK«, INSTYTUT WYDAWNICZY, WARSZAWA, ul. DASZYŃSKIEGO 14. 
Deklarację można otrzymać we wszystkich kstęgerniach. 
mie pociąga za sobą obowiązku zamawianta dalszych sesti. Natomiest zamawłającym serię pierwszą 
będą przęsłughwały przywileje przy serłach następnych. 
Dokładne warunki i terminy ukazywanta się serti deiszych będą podane w osebaych ogłeszeniach i prospektach. 


ca etapu Warszawa—Olsztyn, przed 
Rzeżnickim, Wandorem, Wójcikiem i 
Wrzesińsktm. Za Elblągiem łapie gu- 
mę Kapiak. Wreszele Iwolarze wpa- 
dają na dobrą asfaltową szosę, na 
której czołówka rozwija szybkość do 


dwóch etapach prowadzi Polska I— 
38.36.43, 2) Polska II — 38.51.31, 9 
Szwecja 39.01.22. W drugim etapie 
wycofali się z wyścigu Siemiński, 
Czyż, Wójcik Ludwik, Wojciechow 
ski, oraz dwu Węgrów, (KaSt). 


Pilot Zientek zwyciężył 
na zawodach szybowcowych w Żarze 


Po ktlkudniowej przerwie spowo- 
dowanej niekorzystnymi warunkami 
atmosferycznymi na szybowisku 
Żarze, przeprowadzono ostatnią kon- 
kurencję ogólno-polskich zawodów 
szybowcowych, a mianowicie prze- 
lot otwarty. Na starcie stanęło 9 
zawodników. Pierwsze miejsce zdo- 
był Zientek, który przeleciał 231 km, 
drugie miejsce zajęła Modribowska 
— 84 km, trzecie Urbanowicz — 74 
km. 


Ogólna punktacja zawodów przed- 
stawia się następująco: 1) Zientek 
na szybowcu „Sep“ 802 pkt, 2) Ka- 
sprzyk na „Sępie" 710 pkt., 3) Adam- 
ski na „Sepie“ 605 pkt., 4) Kępówna 
na „Ważce'* 586 pkt, 5) Miller na 
„Ważcę" 525 pkt. Pierwszy z ekipy 
czeskiej Plesk zajął 10 miejsce i 
znaha przedwojenna pilotka Mcd- 

| blibowska zajęła 12 miejsce. 


Wyjazd piłkarzy do Danii 
pod znakiem złego samopoczucia 


Dziś rano polska ekspedycja pił- 
karska udaje się samolotem do Ko- 
penhagi, gdzie w sobotę po południu 
zostanie rozegrany mecz między- 
państwowy Polska — Dania. Tym 
razem Polska drużyna reprezenta- 
cyjna wyjeżdża w nienajlepszym na- 
stroju, ponieważ kilku zawodników 
wskutek odniesionych kontuzji w 
meczach ligowych, czuje się fizycz- 
nie mie dobrze. W szczególności nie 
wiadomo, kogo kapitan związkowy 
— który osobiście również znajduje 
się w minorowym nastroju, wystawi 
na środku napadu, albowiem Alszer 
wręcz oświadczył, iż z powodu bó- 
lów w krzyżu, grać nie będzie. Rów- 
nież nie jest pewnym, czy Górski 
wystąpi na tym meczu, chociaż kon- 
tuzja kostki już ustąpiła, 
przeprowadzał ostatnio radykalną 
kurację czyraka penicyliną i być 
może, że do soboty będzie się czu? 
dobrze, Nic więc dziwnego, że wo- 
bec mankamentów w stanie zdrowia 
wielu zawodników, nastrój przed 


siebie 


cz 


W. 


sA, « 


meczem pozostawia dużo do życze- 
nia. 

Mecz będzie transmitowany przez 
Polskie Radio w sobotę o godz. 19,50. 
Zainteresowanie. meczem w Ko- 
penhadze jest olbrzymie. Wszystkie 
bilety wstępu w ilości 40.000 sztuk 
zostały wyprzedane, 


W kilku zdaniach 
Nadzwyczajne walne zebranie RTKS 
Sarmata. Dnia 5 lipoa o godz. 17, od: 
będzie się nadzwyczajne walne zebra- 
nie RTKS „Sermata* z następującym 
porządkiem dziennym: 1) Zagajenie 
2) Wybór prezydium. 3) Sprawozda- 
działalności klubu, 4) Centrali- 


Cieślik | wnioski 


dniu 24 bm, tj. w czwartek w Cho 
rzowie e ia o mistrzostwo Klasy 
Państwowej w piłce możnej AKS — 
Widzew, 
Polska — Austria w hokeju na tre- 
odbędzie 


mi Austrhi į Polski, 
Szkolenie młodych piłkarzy, W 
dniach od 5 do 25 lipoa br. odbędzie 
się w Świetlicy obóz reprezentacji jtt 
miorów z udziałem młodych piłkarzy £ 
Krakowa, Łodzi, Warszawy, 
Poznania 


WYDZIAŁ PERSONALNY 


Centralnego Zarządu Wytw. Mat. 
Budowianych Oddziału Gdańskiego 
w Gdańsku - Oliwie 
ul. Grunwaldzka 521, telefon 521-78 


zatrudni natychmiast: 


Kalkulatora obeznanego dokład- 
nie z kalkulacją przemysłową 
działu ceramicznego, ; 

Techników ceramików, 

Majstrów ceramiczmych 

Kreślarm, 

Księgowych 

WARUNKI PŁACY DOBRE 
——————-00 m ran 


Sygmatura: Km 62/47 
Obwieszczenie 
o leytac i ruchomości 


Komornik Sądu Grodzkiego w 
Warszawie 5 rewiru, mający kance- 
larię w Warszawie, ul. Chmielna 
Nr 20 na podstawie art. 602 k. p. c. 
podaje do publicznej wiadomości, że 
2 lipca 1948 r. ọ godz. 14 w kol. Ra- 
kowiec, gm. Okęcie nr 3-a odbędzie 
się 2-ga licytacja ruchomości, nale- 
żących do Romana  Wardeckiego, 
składających się z mebli, wozów, 
młocarni, okien inspektowych, koni, 
bryczek, oszacowanych na łączną Su- 
mę zł 1.349.500. Ruchomości można 
ogtądać w dniu licytacji w miejscu 
i czasie wyżej oznaczonym. 

Dnia 19 czerwca 1946 r. 


- 172 


ŻYCIE PARTII 


ZEBRANIA 


DZIELNICA PPS WOLA 
Dnia 24 b.m. w czwartek odbędzie się 


m DZIELNICA OCHOTA ogólno. gry ret słonąów haletnioy o 

i erwca Š ; z referatem członka ow, 
A 16.30" w ofalu keret Bi odzie Śiotana, Matuszewski o na NA z 
się odprawa aerea. A sekreta- | pow itate E s na wszys p 


rzy i skarbników Kół. 


M DZIELNICA ŚRÓDMIEŚCIE ! 
Wspólne zebranie aktywów PPS i PPR 
Dzielnicy śródmieście odbędzie się w dniu 
b.m. o godz. 16,30 w Bali Komitetu 
inicy Pr przy wm. Mokotowskiej 46. 


WALNE ZEBRANIE FPS 
2) POLONIAN CHORU 


» 
Dnia 25 b.m. o godz. 17,30 w pie: 
terminie odbędzie się Bona. AA 


. sanie Członków Chóru „Polonia” przy 
szystkie Kola, należące do Pzielnicy | ZRznie u „Polo p 

$ kaietan winny wydelegować na Wd SET TAL. y! lokalu OKW Daszyńskie- 
zanianę z. ie ego pdstawiókia. go pes 

w osob e czącego sekre 

rza. Sg INFORMACJE 


Mi DZIELNICA PRAGA CENTRALNA E4 KU JEDNOŚCI RODU LUDZKIEGO 


ROBOTNIK 


Dzielnica Ministerstwa Skarbu 
w śródmieściu Warszawy 


Powstają pierwsze gmachy 


urzędów skarbowych 


Teren, zamknięty ul. Traugutta, Krakowskim Przedmieściem, No- 
wym Światem, Świętokrzyską 1 Czackiego, będzie w przyszłości za- 
jęty przez kompleksy gmachów Min. Skarbu. Do 1949 r. zostanie 
jednak zabudowana tyiko część, P'zyległa do ul Krakowskiego Przed- 
mieścia, Nowego Światu 1 części ul. Świętokrzyskiej. Powstaną tu 
3 gmachy: przy Krakowskim Przedmieściu Nr 1, Nowym Swiecie 
Nr 69, Nowym Świecie Nr 65/67 o łącznej kubaturze ck. 60 tys. m 
sześć, W gmachach tych znajdzie pomieszczenie 6 Urzędów Skarbo 
wych oraz siedzibą Prokuratorii Generalnej 


Niechętnie na ogół udajemy się; 
urzędów skarbowych. Toteż Min. |czniu rb. teren pod budowę, pię- 


Piękna,  harmonizująca z resztą 
domów Nowego Światu, kamienica 
przy Krak. Przedmieściu Nr 1, tuż! 

przy kościele Św Krzyża, jest pra- | 
wie pod dachem. Odbudowę pałacu | 
Zamojskich podciągnięto już do par 
teru. Ocalała głowna brama z pora- 
leczonymi przez pociski płaskoązeźba 
mi, wpleciona została zręcznie w ca- 
łość odbudowanego gmachu. Będzie 
on wierną rekonstrukcją dzieła Mar- 
coniego, pozbawioną szpecących do- 
budówek. Klasyczna w swej prosto- 
cie elewacja posiadać będzie efek- 


| 


Dnia 24 bm. (czwartek) goda. 17 w lo-| Dzielnica żoliborz-Biel 2 5 towne płaskorzeźb szar - 
kalu Dzielnicy TR 24), odbodcie Pr 26 bm. „pdczyt pt. „Ku w M. Skarbu robi wszystko, aby płatn'- | trzyły się tu gruzy. Dawna siedziba stówek, S- N. ym pia- | 
sio plenarne obranie wras g emon du dada W sali kla deco tow. posel kom odbudowującej się stolicy jak;b min. Spraw Wewnętrznych (Pa- 
ae an erenowych. Obecnodć Gbo-| ` CIECZKA najba*dziej, w granicaea możliwości, łac Zamojskich) i gmach komendy| Pod trzecią kamienicę przy ul. 

\ wYC 


DO MUZ. NARODOWEGO 
M DZIELNICA CZERNIAKÓW w niedzielę dnia 27 czerwca 1948 


n r. © 
25 bm o 17 na PDzielni odz, li, Dzielnica PPS Grochów, Ret. 
Czerniaków odbędzie się zabienie, "R Kult. Oświatowy Dzielnicy Grochów, or- 
m zostanie wygłoszony odczyt z wy- |ganizuje wycieczkę do Muzeum Narodo- 

em na temat „Wa 10. 
s gruźlicą” przez dr. Kurasia. Obecność Towarzysze PreaAcY wziąć udział w 


tkich towarzyszy obowiązkowa. wycieczce, są © zapisywanie się 
i acie Dzielnicy do dnia 35 bm. 
wia 2% bm. dzie się ze- | W sekretari aa 18 do 40, 


o wodu. 16 
PR z E RAKI 
o 


Mi DZIELNICA BIELANY 


W piątek dnia 25 czerwca b.r. © gođz. | ACEUTOW 
lozału Dzielnicy PPS Bielany przy (EH KOŁO FARM 
M Wrodczaszyńskiege 24, odbędzie się| Dnia 25 bm, (piatek), odbędzie zię 6 


wW. 


Dzieci spod znaku RTPD 


mają także swą wystawę 


Wczoraj zostały otw irte w dwóch jdla lalek i same lalki są dziełem 
punktach Warszawy | czy ul. Cho |dziewcząt. Na szczególną uwagę za- 
cimskiej 4 i Tucholsi. ej 39 wysta: |sługuje domek zbudowany z tektu- 

prac dzieci, © :szonych w|ry z oświetleniem i meblami we- 
świetlicach RTPD. Ek»ponaty są o- |wnątrz. To przytulne ognisko domo 
wocem całorocznej pracy dzieci i po|we jest jednak tak miniaturowe, że 
zwalają twierdzić, że wśród mail-|nawet lalki nie będą miały z niego 
ców znajduje się niewątpliwie cały | pociechy, 
azereg talentów. W uczelni, gdzie dzieci zazwyczaj 

Wystawa dziecięca RTPD przy ul. lekcje, widnieje szerog 
Chocimskiej 4 na otowie daje 
wiele takich przykładów. W jednej 
g sal wystawione są Modele samo 
lotów wykonanych z blachy, Dwu- 
płatowiec 


zp jest 

cy kl. IL 

Wczoraj o godz. 18 odbyły się w 

aż trzech młodocianych konstrukto- | świetlicy występy dzieci z tańcami, 

rów. Na ścianach wywieszone są cy| piosenkami i recytacjami. Mlodo- 

sunki i fotografie różnych samolo |ciani artyści występowali w stro 

tów, oraz opis wycieczki dzieci na |jach ludowych, które wyszły spod 

lotnisko w Kroczewiu. igły dziewcząt RTPD. Na zakończe- 
Pomysłowe wycinanki, ubranka |nie odbyła się słodka kolacja. (St). 


Notatnik stolicy 


r POCHWAŁA DLA JUNAKÓW 

Od Komitetu Odbudowy Politechniki 

Warszawskiej wpłynęło do komendy 2 

rygady SP pismo pochwalne dia juna- 
8 Lise wę e TAC rzy od- 


lenerowe do nowego filmu produkcji 
pa Riej „Dru na Grzybowskiej”. 
Eajacia te robione sẹ w Warszawie oraz 
pod Łodzią. 
AT e stero, 8 
litechniki. W ii |wy film acie obyczajowo- 
E ar inai się sumiennością | rzetel- psychologicznym, realizowany na podsta- 
w pracy junacy Wojciech Wawro | wie scenariusza, ESATO WANAE przes Cze- 
amea A Aea Kaletka którzy osiągają |skiego reżysera Zemana, przy współ- 
proc. Normy, o0zyi jąc z wapna udziale i jrerzegię Po Aa Kawalerowicza. 
2200 cegieł w 5 godz. pracy. far Promi ZZS a 
pa py 00 WYSEPKI TRAMWAJOWE 
Wydział DÐ i Mostów Zarządu Miej- 
skiego m. St, arszawy przystąpił do 
tramwajowych w naj- 


ej w 
x pow 
szenia o uruchomienie pociągów na 
ięto Morza należy kiero- 
auch na waliszanoj lastytucji 
ROZPOCZĘŁY SIĘ ZDJĘCIA 


EGO FILMU POLSKIEGO 
m ge dniami rozpoczęto zdję- 


Gen. SI- 
kawkiègo obecnie poszerza się jezdnię, co 
usprawni ruch kołowy. 


Dla wygody pasażorów ma wysepki te 
będą Pasji psa ryj | diec Koy 
wę znajdu się doi czas na kraw 
nikach Ghodalków. 4 


Lesy Loterii Famtowej 
RADY PRYMASOWSKIEJ : 
NA ODBUDOWĘ KATEDRY I KOŚCIOŁÓW W WARSZA 


sy już w sprzedaży 
w znanej 


Kolekturze 99 ERZE W ky 


` WARSZAWA, SIKORSKIEGO 42, PKO [-4899 

Wiele cennych wygranych: È 
samochody osobowe, motocykle, konie, złote zegarki, biżuteria, ma- 
szyny do pisania i szycia, radioodbiorniki, zastawy stołowe, kupony 

bławatne i wiele in. 
OGÓLNA WARTOŚĆ WYGRANYCH PRZESZŁO 15 MILIONÓW 
ZŁOTYCH 

CENA LOSU 150 ZŁOTYCH 


Srółdzielnia Wydawnicza „WIEDZA“ 


centralna instytucja Wydawnicza Polskiej Partii Socjalistycznej, 
zawiadamia, że w dniu 1 lipca 1948 r. o godz. 16 w sali konferencyjnej 
Centralnego Urzędu Planowania w Warszawie, Senacka 3, odbędzie się 


ZWYCZAJĄE DOROCZNE WALNE ZGROMADZENIE 


członków udziałowców. 5062 


Sygnatura: X Km. 5/48. 
OBWIESZCZENIE O LICYTACJI RUCHOMOSCI 


Komorntk Sądu Grodzkiego w Warszawie X rewiru Kostro Zygmunt, 
mający aleja w Warszawie, ul. Hoża 27 na podstawie art. 602 k. p. c. 
podaje do publicznej wiadomości, że dnia 9 lipca 1948 r. o godz, 12 w War- 
szawie, ul. Marszałkowska Nr 96 odbędzie się 1-sza licytacja ruchomości, . 
należących do Bolesława Tarkowskiego, składających s'ę z mebli, kry- 
ształów, obrazów I biżuterii na rzecz Władysława Wiśniewskiego, osza- 
cowanych na łączną sumę zł 200.000. Ruchomość można oglądać w dniu 
licytacji w miejscu i czasie wyżej oznaczonym, 

Dnia 12 czerwca 1948 r. 
(—) Komornik Z. Kostro 


Przetarg nieegieniczony Kr Nr 49 i 50 


dbudowy Warszawskiego Węzła Kolejowego, Warszawa, 

ul. EE Nr 37 ogłasza przetarg na wykonanie instalacji: 

a) Nr 49 wodociągowo-kanalizacyjnej i 

b) Nr 50 centralnego ogrzewania i wentylacji mechanicznej w bu- 
dynku K.A.T.$. przy ul. Kijowskiej róg Brzeskiej. 

Oferty należy składać do skrzynki ofertowej umieszczonej w Biurzę 
Dyrekcji ad a | b dnia 2 lipca r.b. do goda 10, gdzie można nabyć pod- 
kładki przetargowe l informacja, boni 


Budowlane Nr 5 obejmowało w sty- 
Dwa bazary - śmietniska 


uprzyjemnić czynność składania, policji leżały w gruzach. © stopniu Nowy Świat 65/67 przygotowuje się 
świadczeń. W tym celu niewątpliwie | zniszczenia świadczy fakt, że z za- |fundamenty. Będzie ona jednym 
6 urzędów skarbowych, korzystają- | bytkowego pałacu zachowała elę | skrzydłem wchodzić w ulicę Świę- 
cych dotychczas z obskurnych loka- | tylko stylowa brama wejściowa oraz |tokrzyską. Około 350 miln. zł prze- 
li, znajdzie się w 1949 r. w najpięk- zbudowany w geb! dziedzińca į po- |Znaczyło Min. Skarbu na odbudowę 
niejszym fragmencie odbudówujące- | łączony podziemnym przejściem z| tych kamienie. W tym roku będą go 
go się wspaniale Nowego Światu. |gmachem, żelbetowy schron prze- |towe w stanie surowym. 300 ludzi 
Punktem centralnym tego rejonu |ciwlotniczy, jeden z nielicznych, |PPB pracuje intensywnie. 

będzie jeden z najpiękniejszych za- jaki Warszawa posiadała w 1939 r. 
bytków dawnej Warszawy, pałac Schron przygotował sobie gen. Sła- 
Zamojskich z XVIII wieku, dzieło; woj-Składkowski, ówczesny premier 
Włocha Marconiego. i min. Spraw Wewnętrznych, 


Schron Sławoja 
Gdy . Państw. Przedsiębiorstwo 


Na kompleks nowoczesnych gma- 
chów ed strony ` ulicy Czackiego 
Min, Skarbu rozpisało już konkurs. 
Będą.to potężne gmachy, godna sie- 
Przez dwa miesiące oczyszczano | dziba jednego z najważniejszych Mi 
teren z pogiętych konstrukcji żelaz- |nisterstw. Kamień węgielny pod tę 
nych 1 niebezpiecznych niewypałów. | część gmachów zostanie położony w 
20 tys. m* gruzu wywiozły furmanki, ' 1950 r. (Rs) 


zostaną wkrótce zlikwidowane 


nowią sta e IRo p oeri DELA 
zdrowia mieszkańców Warszawy. 


Dlaczego tak późno? 

Sanitariat Miejski zwrócit się do 
starostów dzielnic Praga-Południe i 
Warszawa-Zachód ©  bezzwłoczne 
ziłkwidowanie targowiska przy ul. 
Zamienieckiej oraz zamknięcie ba- 
zaru przy Dworcu Głównym, aż do 
czasu usunięcia uchybień, Powstaje 
pytanie, dlaczego tę słuszną decyżję 
powzięto dopiero wczoraj? 

Jak się dowiadujemy, sprawa od- 
wleka'a się z powodu, powiedzmy 
delkatnie, zastrzeżeń, jakie wysu- 
wały niektóre resorty  Zarzącu 


Skandaliczny stan sanitarny 


warszawskich targowisk 


Sanitariat Miejski wydał polecenie niezwłocznego zł'kwidowania 
bazarów przy ul, Zamienieckiej i Grójockiej 2. Targowiska te nie po- 
siadają nawet najbardziej prymóty wnych urządzeń sanitarnych i s% 
jzk to niejednokrotnie stwierdzono, źródłom ontdemii. Los targowiska 
ostatecznie przypieczętowała spraw a zachorowania na włośnieę 13 osób 
(w tym kilka wypadków śmierci), które spożyły nabyte na bazarach 
mięso z nielegalnego uboju, 
Kontrola stanu sanitarnego bazą- 

rów przy ul. Zamienieckiej i Gró- | kanalizacji i ścieków. Targowiska 
jeckiej 2 (koło Dw. Głównego) wy- |a!bo pokryte są grubą warstwą cu- 
kaza'a, że stosunki tam panujące są | chnącego błota, albo spowite chmu- 
skandaliczne, Przede wszystkim 
brak jest twardej nawierzchni, brak 


rą kurzu, w zależności od pogody 
Śmietńików nie ma zupelnie, za to 
cały bazar jest jednym wielkim 
śmiętnkkiem. Przy ul. Zamienieckiej 
zarzyna się i skubie drób na placu 
targowym, Na bazarze koło Dworca 
Głównego zmajduje się prowizo- 
ryczny,  mieskanalizowany ustęp, 
który zatruwa powietrze w promie- 
niu kilkudziesięciu metrów. Handel 


znaczne dochody, jakie Zarząd 
Miejski czerpie z targowisk Uża- 
sadnienie to słabe, bo dochody te- 
go rodzaju są zupełnie iluzoryczne 
jeśli się weżmie pod uwagę szkody, 
jakie Warszawie mogą wyrządzić 
różne epidemie. 


Pożegnanie .abiturientów 
szkół miejskich 


Wczoraj 23 bm. w sali „Romy“ 
odbyła się uroczystość pożegnania 
abiturientów miejskich szkół śred- 
nich ogólnokształcących 1 zawodo- 
wych, zorganizowana przez Wydział 
Szkolnictwa Zarządu Miejskiego, 

W sali zgromadziło się kilkuset 
młodych ludzi, którzy przebyli szko 
łę średnią i teraz udają się na wyż- 
sze uczelnie albo też rozpoczynają 
pierwsze kroki na polu pracy zawo- 
dowej. Abiturientów żegnali przed- 
stawiciele zarządu miasta i władz 
szkolnych, Przybyło także wielu ro- 
dziców. 


gdzie się teraż przeniosą handlarze 
|i wiaściciele budek? Obawiamy się, 
że wynajdą jakiś znowu nieodpo- 
wiedni teren, gdzie rozpoczną oży- 


się mięso, pochodzące z nielegalnego 
uboju, częstokroć nieświeże, wą- 
growate i zarażone  trychinami. 
Budki - sptuofiwców "uh": Garaze ią dcialakiość 


mamma Czas naprawdę pomyśleć o budo- 
Obydwa bazary są wylęgarnią | wie wielkiej, nowoczesnej hali tar- 
szczurów i chorób zakaźnych i sta- gowej w Warszawie. (Ks). 


„Miesiąc Czystości* w stolicy 


daje już konkretne wyniki 


Napływają już do nas pierwsze ja nawet niechętnego ustosumkowa- 
meldunki z wynikami akcji „Mie-|nia się właściciela” domu i lokato- 
siąca Czystości", Stołeczny Komitet rów, dzielną dozorczyni zaprowa: 
„Miesiąca Czystości” w krótkim cza |dziła wzorowy porządek w swoim 
sie zorganizował komitety dzielni- | rejonie. Z innych dozorców zas ugu- 
cowe i blokowe oraz komisje oby |ją na wyróżnienie ob. ob. Jan Mac, 
watelskie. Zadaniem komisji bę- |Staniszewski i Stefaniuk (Dmo- 
dzie zawiadamianie sanitariatu miej | chowskiego 2, 4, 6). 
skiego o miejscach szczególnie za-:| Najbardziej 
śmieconych, gdzie do uporządkowa* 


Odczyt prof. A. Cornu 


Kom'tet Koordynacyjny Demokra- 
tycznej Profesury oraz Klub Mið- 
dych Artystów i Naukowców za- 
wiadamia, że 24 bm. o godz. t8-ej 
w sali Klubu Młodych Artystów 1 
Naukowców, ul. Królewska Nr 13 
odbędzie się odczyt prof. Augusta 
Cornu pt. „Marx i myśl współcze- 


zaczął 


Í 


| 


dla | ( 


Miejskiego. Uzasadnieniem były dość go 


nie jest uporządkowany. Sprzedaje Nasuwa się także drugie pytanie: | 


„Miesiąc Czystości“ Komitet Dziel- | py 


I 
ATLANTIC" 
a dzlejskie ziarno” 
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Przed Kongresem 


organizacji mtodzieży 

27 czerwca rb. w iokalu teatru 
Powszechnego przy ul. Zamoyskie- 
go 20 odbędzie się uroczysta Kon- 
ierencja Młodzieżowa, mająca na 
celu wybór delegatów na Kongres 
Zjednoczeniowy we Wrociawiu. 

Bogata część artystyczna w wy- 
konaniu zespołów artystycznych Or 
ganizacji Młodzieżowych Warszawa 
— Praga, 


Ronferencja 

w ZG Z7R 

Zarząd Gł. Zw. Zaw. Kotejarzy 
(ZZK) zawiadamia, że 26 bm. © 


„godz. 10 w domu własnym przy. ul. 


Czerwonego Krzyża m 20 w War 
szawłe ogbędzie się konferencja z 
przedstawicielamd Dyrekcji Okręgo 
wych Kolei Państwowych i Zarzą- 
dów Okręgowych ZZK w sprawie 
współzawodnictwa pracy. 


TEATR POLSKI (Karasia 2): 

środa — godz. 19 „Odwety”. 

Czwartek — godz. 19 „Dom pod Oświę- 
ciralem**. 

Piątek — godz. 18 „Popis zespołów tea- 


tralnych świetlic związko 

Sobota — godz. 19 „Haraiet”, 

Niedziela — godz, 15 „,Cyd'; godz. 19 
„Odwety''. 

TEATR, ROZWMATTOSCI (Marszaikowską 
8): godz. 19 „Król Włóczęgów”. 
TEATR „PLACGWAA” iu. Królewską 
18): godz. 19,80 „„Ladacznica z zasadami”, 

TEATR MAŁY (biarszaikowska 1). 
godz. 19 „R. H. Inżynier", 

TEATR „COMOEDIA” (ul. Szwedzka 2)g 
godz. 19 „Mężczyzna. 

TEATR POWSZKCHNY (ui. Zamojskies 
go): godz. 19 „Pociąg - widmo”, 

EATE „MINIATŁRY” iMarsratkowe 

ska 69): godz. 19 „Strzały na ùl, Długiej”. 

TEATR KLASYCZNY (Moxsctowska 18): 
godz. 19 „Brat marnotrawny”. 

TEATR NOWY (ui. Puławska $39): 
Konkurs zespołów amatorskich. 
TEATR STUDIO (Karowa 51). nieczynny 
do odwołania. 
SALA, YMCA: g. 19: „Ani Be ani Me”, 
Oprócz czwartków). 

TEATR DZIECI WARSZAWY (Karowa 
31): „Pan Tom buduje dom'* (dla szkół). 
Pocz. godz, 12. 

TEATR „WMORELEK WARSZAWSKI” 


a. 


(Zygmuntowska 8): godz. 17,30 i 19,30 
„Expressem po Warszawie”. X 
TEATR GULIWEŁ królewska 18)t 


Godz. 183 .Gułiwer w krainie liliputów*, 

TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ (Pole 
ska YMCA) — godz. 18,50 „Ilsiężnicaka 
Czardasza”. 


FINAŁOWY KONCEEBT 
EHONEURSU ELIMINACYSNEGO 


W czwartek 24 bm. o godz. 19,30 odbę» 
dzie się w sali „Roma część aruga. a 
zarazem ostatnia Polskiego Konkursu 
Bliminacyjn do IV Międzynarodowezo 
Konkursu Chopinowskiego w r. 1948 w 
Warszawie. Wyróżnieni uczestnicy pierwe 
szej części konkursu wykonują z towa- 
rzyszeniem Orkiestry Filharmonii Ware 
szawskiej pod dyr. T. Wilczaka koncerty 
ianowe Chopina e-moll i f-moll. 
į odsprzedaż biletów w Księgarni Gee 
j bethnera i Wolfa, Zgoda 13, tel. 883-90 
iw godz. $—17 oraz w Biurze „Impet", 
Àl, Sikorskiego 46. 

Bilety 


Sekretariacie Konkursu — Ażoda 


: iatytut Fryderyka Chopina w godz. 


„WIELKA CZWÓRKA” W YMCA 


Harp A aeieaa — PolEA R 
nie „Przekrojowcy' — etni saty! 
cy: J. Brzechwa, 8. Grodzieńska, J. Mine 
kiewicz oraz poeta W. Broniewski i arty- 
sta teatru „Syrena K. Pawłowski wystę- 
pią jako... Ladacznicy z zasadami ną 
wielkim wieczorze satyry pomyczan ak- 
tualności i poezji w 070 wę pitin 
sobotę i niedzielę w YMCA ilety w 
„Impecie'*. 


(Chmielna 28): 
Pocz. godz. 13, 15, 17, 21. A 


„Cxzaro- 


Dla Zw. Zaw. 19. 
AKTUALNOŚCI” (w kinie Syrena): 
1 abans o godz 13 (w święta a 
godz. 11). Nowy program ur 
j Arape czył AG e Styiowy)? 
o sn seans O B. „ No rogram 
aktualności ar 82 RACIB 
„PALLADIUM (Złota 7/9): „Casablan- 
ce”. Pocz, seansów: godz, 13, 15, 19, 21, 
Dla Zw. Zaw. 17. s 
„POLONIA (Marszatkowska Nr 56): 
„Gasnący płomień'* — godz. 12,90, 14,45, 
19,15, 21,30, Dia Zw. Zaw. 17. 
„SYRENA (Inżynierska 2): „Zenobia, 
Pocz.: 16, 17, 2. Dla Zw. Zaw. 19, 
„STYLOWY” (Marszałkowska 112): 
gumalion'* godz. 13, 15, 17, 21. Dla Zw. 


ty 
dziele 


Zaw. 19. 


ma”, nia = wystarczą możliwości mie arani h TE pochód ż = Zaw. 19 
jzie wygłoszony w ję- |SZkańców i konieczna jest interwen |ganizując wiel D „iGOŻA” (Suziaa 4): „U t 
zyku francuskim i tłumaczony na |Cja ZOM. W szkołach odbyło się jstrą (!) do par ra. (Ks). "miley". Pocz. godz. 15 i, 2i Dla 2w. 


szereg odczytów propagandowych 
na temat „Miesiąca Czystości“ izma 
czenia higieny w życiu społecznym. 
A oto kilka konkretnych wyni- 
ków tej, na szeroką skalę zakrójo- 
nej, akcji: 
W wyniku dzialalności Komitetów 
Zw, Uczestników cage żę OCZYSZCZONO tócatty no 
s sesji przy ul. Żurawiej 24 į Marsza 
Wa!ki Zbrojnej kowskiej 60. Młodzież pod kierun 
Związek Uczestników Walki Zbroj | kiem nauczycielstwa uporządkowa- 
nej o Niepodległość i Demokrację |ła' plac szkolny przy ul. Boremlow- 
Oddział Warszawa — Praga zawia skiej, urządziła i zasiała trawniki. 
damia wszystkich swoich członków, | Szczególnie zaśmiecony teren przy 
że w niedzielę 27 bm. o godz. 10 od: |zbiegu ul. Odyńca i al. Niepodległo 
będzie się w sali teatru „Comoedia“ |ści uporządkowałi okoliczni miesz 
na Pradze (ul. Szwedzka nr 2) o-|kańcy. 
gólne zebranie informacyjne. Obec | Jako przykład dla warszawskich 
ność obowiązkowa. dozoreów, może służyć dozorczyni 
domu przy ul. "arkocińskiej 4 
(Targówek) — ob. Aleksandra Dzię 


OGŁSSZERIA GROBAE |c Mimo całkowitej obojętności, 


s", 


D 


język polski 
Wstęp bezpłatny. 


Zebranie informacyjne 


Redaguje: Komitet. 
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Administracja czynna od g 8 do 


Konto czekowe 


hsi j Prenumerata miesięczna w kraju: zł 120, 
BEZDZIETNE małżeństwo poszukuje po- a 

koju. Oferty sub. „Beadzietno”” — Jero- 

zolimskie 85 dział ogłoszeń, pokój nr 9. 


należy podać dokładny i czytelny adres, 
cie odcinka podać należy Titiak. 
zmianie adresu pod 
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8,60 Muzyka. 12,25 Re- 
cital fortep. 


robki. Oferty: Polska Agencja Prasowa, 18,00 Audycja rozrywkowa. 
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zł 100; od 201 — 500 mm zł 130; 
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1 wszystkie oddział . Wydawn. „W 
Instytucji Państwowej poszukiwani. Wy- | Muzyka tanoczna. 5» y: y Sp. Wy 
zaro! Przes: eni / arszawa 
sokie pe: skołenie . bezpłatne. 1700 Muzyka taneczna. 17,15 Koncert dla 
Oferty: Polska Agencja Prasowa, War- |przodowników świata pracy. 18,00 Daten- 
szawa, ul, Młodzieży Jugosłowiańskiej 


nik, 18,15 Kwadrans poetyoki. 18,30 Mu- 
14 — pod Akwizycja”. 5073 


szyńskiego 16 ií 
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Hist z wczasów 


W Karpaczu można odpoczać 
nawet podczas złej pogody. 


Karpacz, w czerwcu. 


Drodzy Towarzysze! , 

Nie wiem w tej chwili, co i jak wie 
le pisano dotychczas o walorach wy- 
poczynkowych i leczniczych Karpacza. 
Wiem natomiast, jak Karpacz wyglą- 
dał i jak się w nim czułem w drugiej 
połowie maja. Idzie tu również, a mo- 
że przede wszystkim, o. „społeczne 
uwagi“ o Karpaczu. 


Moja z Karpaczem znajomość rog- 
poczęła się całkiem niespodziewanie. 
Nagrodzony na poprzednim konkurskie 
„Robotnika“ „Skończyła się wojna“ 
wyjechałem w słoneczny dzień z War- 
szawy i rankiem dnia następnego wy: 
siadłem na cichej i pustąwej etacyj- 
ce Karpacza, ? 


Problem „dorożkarski* 


|| 


Otrzymaliśmy list z Karpacza od laureata niedawno zakończonego koe- 
kursu „Robotnika* na wspomniente pt. „Skończyła się wojna“, Tow. Jó- 


zeł Żółkoś zdobył w tym konkureie 
` 2-tygodniowy bezpłatny pobyt w Ka 


skończy. Skończył się, ` rzeczywiście, 
dopiero za tydzień. 

Dorożka — szklana kareta, jedna 
jedyna, czekała przed dwoncem. Kar- 
paczański jej właścicie! zaśpiewał mi 
za kurs 3-kilometrowej jazdy kwotę, 


pialnego do Warszawy, Uwaga więc 
wczasowicze! Nie zabierać większej 


walizy. Nie mając dużych bagaży, przy | „Pociąg 


słonecznej pogodzie można samemu 
pomaszerować do wypoczynkowego do 
mu. Walizeczki na dworcu kolejowym 


jteż zostawić wię można z tej prostej 


ROBOTNIK 


ka — jest sprawa oiszczejących į jak- 
by bezpańskich domów. Nie wiem ja- 
kie trudności wpływają na to, że Za- 

| rzad. Nieruchomości nie jest" w sta- 
nię zabezpieczyć wielu, wielu, domów. 
Wprawdzie małe są to obiekty, jed- 
wyszabrowane 


pierwsze miejsce į w nagrodę uzyskał 
rpaczu. Oto co pisze tow. Żólkoś: 


pliwie dla wygody turystów także. 
Natomiast jest tam bardzo zacny, 
uczynny į miły bileter (w ogóle jest 
ich tam dwóch) i on ci miły Wczaso- 
wiczu pomoże, ułatwi, poradzi, I właś 
nie biletera tego pragnąłbym polecić 


norodzinne, wewnątrz z 
lecz przy bardzo miedużym nakł- de 
możliwe do zamieszkania, A może eka- 
zeno je na naturalną zagładę? 


Ale odpocząć można 


Wprawdzie czasem jakiś wczasowścz 
plotkuje, że ostedleni tu stale „zalbo- 


J Zakopanego, „Kładą“ tzn. nte 
wiele robią lub tak robią, by walory 
Kampacza: nie zaćmiły sławy Zakopa- 
nego, lecz to zapewne tylko plotka — 


premii, Gdyby nie on, głucho byłoby 
na stacji w Karpaczu, jak w sztuce 
iag widmo“. ; 


Uważaj Wczasowiczu! 
Po dość czystych ulicach — śmiga- 
ją często i gęsto „wyścigówki** moto- 


byle ruina, w której się jakoś miesz- | Ttontowana fabryka 


Pa 


Dwa 


Z głęboką satysfakcją śledzę 
odbudowę zniszczonego kraju. 
Każdy ukończony most, odre- 
czy wru- 
chomiona kopalnia, to dla mnie 
małe, prywatne święto. 

Z najwyższym podziwem ob- 
serwuję, jak na gruzach Wro- 
cławia powstają w fenomenal- 
nym zupełnie tempie hale i pa- 
wilony Wystawy Ziem Odzys- 
kanych. 


nego z kierownikiem 
jednego z większych pawilonów 
Wystawy — inż. Mi i 
czem. 

Inż. Miszułowicz wspomniał, 
że termin budowy jest bardzo 
krótki i wykonanie budowy na 


lata 


Leżały sobie od DWÓCH 
LAT. 

Ładna historia. Odbudowuje- 
my Gdańsk, Gdynię, Szczecin, 
Warszawę, wznosi mosty, 
przebijamy arterję W-Z, bije- 
my rekordy pracy, a cenne 
dźwigi leżą sobie tymczasem 
przez dwa lata w pakach. 

No, a gdyby nie Wystawa 
Wrocławska — leżałyby sobie 
jeszcze następne dwa lata, a 
może i dłużej, 

Nie wiem, może chodzi tu e 
pokazanie, że nam pomocy nie 
jw że bez niej damy sobie 

ę 


_|przyczyny, że nie ma tam przechowal. | cyklowe. Uważaj więc Wszasowiczu spłodzona na deszczu, który wciąż le- to £ : Racja. Dalibyśmy 3obie zna- 
Deszcz padał taki, jak się to mówi | ni, A powinna być choćby dla „faso- | na olit rgy je, jak w pierwszym dniu potopu. czas możliwe było jedynie przy komicie rądę i bez tych ma- 
i czuje, że za trzy dni jeszcze się nie nu“ w takiej miejscowości i niewąt-| Jeżeli zmokłeś (ciągle deszcz) i| Natomiast nie plotką jest, że perso- zastosowaniu specjalnych dźwi szyn, ale jeżeli już są... 


gów najnowszej konstrukcji. 


wstępujesz na pół czarnej, czy ma je- nel wozów PKS, obsługujący linie 
i Dalej inż. Miszułowicz stwier 


dnego, to ci dopiero za godzinę poda- | Karpacz — Jelenia Góra daleki jest 


Mam wrażenie, že tu miała 
miejsce nie żadna manifesta- 


równającą się cenie biletu wagonu ey- władzom kolejowym do  zasłużonej 


Jedziemy na wczasy po zdrowie dzą. Powolność, iście lecznicza dla, od tego, by nazwać j ił, ż j wiet "21 
$ „b go uprzejmym, Ca | dził, że te najnow. wigi Uko prostu iedbal- 
j Pó nenwowców. Jeśli zaś Wsczasowiczu |łe szczęście, że nie wszystkich wozów. leżały w riyadh już od ak,» ja są $ 
ozytaez kilka gazet — to wiedz, że w|Może to wina również deszczu? dwóch lat. ś 


Niedomagania 
przewodu pokarmowego, 
wątroby i dróg żółciowych 


Jest jasne, że przy poważniej- 


Pożytecznym może okazać się tak 


szych schorzeniach tych ważnych or|że pobyt w Iwoniczu lub Rymano- 


ganów poradzimy się przed wyjaz- 
dem lekarza. Lepiej jednak, jeżeli 
z góry będziemy wiedzieli, gdzie 
trzeba jechać, aby móc się leczyć. 

Na pierwsze miejsce wysuwają 
się tu znów uzdrowiska dolnoślą- 
skie, jak np. Duszniki w powiecie 
kłodzkim. Słynne źródła wody mi- 
neralnej leczą doskonale wszelkie 
nieżyty jelit, niedomagania wątro- 
by i dróg żółciowych. Prześlicznie 
położone u stóp gór Wałbrzyskich 
Solice pozwalają leczyć tak popu: 
larną dziś nadkwasotę żołądka i nie 
domagamia wątroby. Znane już dziś 
w Polsce wody mineralne z dwu 
zdrojów solickich: „Mieszka“ i „Dąb 
rówki“ mają doskonałe działanie le 
cznicze. A przytem — Sołice zna- 
ne ze swej piękności, są dosko- 
nałym terenem dla wycieczek i spa 
cerów, wyposażone są także w u 
rządzenia sportowe, jak pływalnia, 
stadion sportowy itp. Mniej znana 
na.ogół.Trzebwica, położona nieda- 
leko”..Wrocławia; bogata "jest 
w wody kruszcowe, leczące nie 
domagania żołądka, ' 


ogół znane, 


wie, ładnie położonych i dobrze u- 
rządzonych zdrojowiskach w woje- 
wództwie rzeszowskim. 

Wreszcie — Krynica, jedno z naj- 
słynniejszych uzdrowisk polskich. Za 
lety Krynicy i jej piękność są na 
zdroje Żubera, Jana 
czy wreszcie Słotwinka należą do 
bardzo popularnych. Krynica leczy 
zresztą cały szereg ` cierpień, co 
wpływa zarówno na jej popular- 
ność, jak i na trudności, związane 
z uzyskaniem miejsca w jednym z 
jej domów wypoczynkowych. Jeżeli 
więc nie uda się nam to, nie bądź- 
my zrozpaczeni. Niedaleko Krynicy 
jest jeszcze Szczawnica, mniej mo- 
że popularna i atrakcyjna, ale gwa 
rantująca doskonały wypoczynek i 
dająca również możliwości lecze- 
nia trapiących nas niedomagań. 
Szczawnickie źródła Józefiny i Ste- 
fana leczą doskonale przewlekłe ka 
tary i nadkwasotę, wszelkie niedo- 
magania wątróby i woreczka żółcio 
wóżo. A oprócz leczenia — można 
odbywać piękne wycieczki w Pieni- 
ny i plażować nad brzegiem Dunajca. 


a wn 


jednym kiosku dostaniesz „te” piema, | 


w następnym „iane“, „Tych nie trzy- 
mamy”, a „tych nie mamy*, Wystawy 
eklepowe raczej nie zwracają na sie- 
uwagi, 

Lecz to wezystko są drobiazgi, któ- 
re pełnia sezonou zmiecie z drogi, 

Natomiast aie do darowania į nie 
do wytłumaczenia, szczególnie dla 
warezawiaka, który wie, oo to znaczy 


Trzeba jednak sumiennie przyzmać, 
że nawet podczas złej pogody możesz 
odpocząć w Karpaczu. Jak na przy 
kład ja w domu CKW PPS, gdzie jak 
w prawdziwie wepólnym domu panu- 
je serdeczna atmosfera, wytworzona 
przez kierowniczkę, tow. Kapeniako- 
wą i jej dobrany zespół wepółpracow- 
ników. ` 

JÓZEF ŻÓŁKOŚ 


ANRIETA „ROBOTNIKA* 


„ROBOTNIK“ ogłasza ANKIETĘ, w której świat pra- 
cy może się wypowiedzieć na temat wczasów pracowni- 
czych. Czytelnicy, którzy wezmą udzwł w ANKIECIE, 
powinni odpowiedzieć na trzy następujące pytania: 


1. Dokąd wyjeżdżam (wyjechałem) 


na wczasy? 


2. Co mi dadzą (dają) wczasy? 


3. Co należałoby zmienić w orga- 
- nizacji wczasów pracowniczych? 
W odpowiedzi na ostatnie pytanie Czytelnicy. mu- 


szą podać 


jedną, ich zdaniem, największą bolącz- 


kę wczasów, względnie zwrócić uwagę. na szereg nie- 


dociągnięć akcji wczasowej. 


Wypowiedziami swoimi 


uczestnicy naszej ankiety przyczynią się niewątpliwie 

do usunięcia wielu niedomagań w akcji wczasów pra- 
cowniczych. Pragnąc zachęcić Czytelników do wzięcia | 
udziału w ANKIECIE, „Robotnik“ przeznacza specjal- 

ne premie. Każda co dziesiąta odpowiedź, wpływająca 

do redakcji, zostanie nagrodzona, a mianowicie: 


— Autorzy dziesiątej i dwudziestej odpowiedzi otrzy- 
mają roczną prenumeratę „Robotnika*. 


— Tr 


meratę „Robotnika“, 


zydziestej i czterdziestej — półroczną prenu- 


, — Pięćdziesiątej, sześćdziesiątej i dalszych — dzie- 
siątych odpowiedzi — kwartalną prenumeratę „Ro- 


botnika*, 


Prócz tego WSZYSCY AUTORZY odpowiedzi, które 
WYDRUKOWANE zostaną w „Robolniku”, otrzyma- 
ja NAGRODY KSIĄŻKOWE. Ostateczny termin nad- 
syłania odpowiedzi na ANKIETĘ 15 lipca rb, Odpo- 
wiedzi na ANKIETĘ należy nadsyłać na adres Redak- 


cji „Robotnika* — Warszawa, Al. 
z zaznaczeniem na kopercie: 


Jerozolimskie 85, 
ANKIETA. 


Z HOWARD FAST. 


Wypłynął mu nagle w myślach obraz Rockefellerów, Mor= 


TŁUMACZYŁ sÓZEF BROC: 


Posłyszał dziecięce głosy i gdy wyszedł z sypialni, spotkał 
się z przyjaciółką Emmy, panią May Wilson, która przyszła 
w odwiedziny ze swoimi córeczkami. Jedna miała pięć lat, dru- 
ga siedem. May Wilson powiedziała do niego: 

— Byłam pewna, że zastanę tu prawdziwy dom wariatów. 

— Jeszcze za wcześnie... Jeszcze będzie dość czasu na to. 

— Reporterzy byli tu już z samego rana, ale odprawiłam 


ich — informowała Emma. 


— Przyjdą później. Jak czujęsz się Pete? 

— Doskonale — odpowiedział z uśmiechem. 

Po chwili siedział na podłodze z dziewczynkami i bawił 
się z nimi. Szczególne wrażenie robiła na nich jego broda. 

— Tatuś ma tylko wąsy. Ale pan ma bardzo piękną bródkę, 


Bardzo ładną. 


— Nie myślałem, że jest taka ładna... ot... taka sobie... 


STRĄCZEK 


Pygmalion 


Zapowiedziana w afiszach „Pani 
Miniver“ zmieniła płeć, stając stę ni 
stąd ni zowąd „Pygmalionem”. Pu- 
bliczność warszawska wyszła na 
tym dobrze, gdyż nie przecząc war- 
tości „Pani Miniver“ trżeba jednak 
wyraźnie podkreślić, że na świato- 
wej sławy film „Pygmalion“ czeka- 
liśmy z rozmaitych względów petne 
9 lat. Film miał iść w warszawskim 
kinie „Europa“ na otwarcie sezonu 
1939/40. Wybuch wojny w dniu 1 
września przesunął premierę o nie- 
przewidziany szmat czasu. 


„Pygmalion“ jest wiernie prze- 
niesioną na ekran sztuką teatralną 
G. B. Shawa, wielokrotnie graną 
także po wojnie na scenach pol- 
skich. O ile sądzić z tych przedsta- 
wień, które widziałem — wystawio 
ną i graną wyjątkowo nieciekawie 
z zupełnym niezrozumieniem dialo- 
gu Shawa i pełnych subtelności a- 
luzji do rzekomego poziomu umy- 
słowego „wytwornego świata”. Pu- 
bliczność kinowa uzyska więc moż- 
ność obejrzenia „Pygmaliona”* dọ- 
kładnie w takiej interpretacji, jak 
go sobie Shaw wyobraził, w znako- 
mitej reżyserii Anthony Asquitha i 
świetnej obsadzie: Leslie Howard— 
Wendy Hiller. 


Producent filmu ` Gabriel Pascal 
jest, jak dotychczas, jedynym czło- 
wiekiem, któremu udało się uzyskać 
od Shawa prawo transpozycji jego 
sztuk na ekram. „Pygmalion* był 
pierwszy, potem powstał film „Ma- 
jor Barbara", wreszcie „Cezar i 
Kleopatra". Ostatni film ujrzymy u 
nas w nadchodzącym sezonie. 


„Pygmalion“. nie jest sztuką łat- 
wą i w żadnym wypadku nie moż- 
na twierdzić, aby ta subtelna kome- 
dia, polegająca wyłącznie na dia- 
logu, byta tatwym tworzywem fil- 
mowym. Przekształcenie się kwia- 
ciarki w wielką damę jest jednak 
dostatecznie pociągającym tematem, 


aby skusić dobrych  realiżatorów 
filmowych do zaryżykowania prze- 
róbki ekranowej wraz z mogłębie- 
niem msychologicznym postaci bo- 
haterki. Tak też się stało i — nie 
przesądzojąc co o tym powiedzą tea 
trolodzy — odnoszę wrażenie, że 
film nie tylko nie zawodźi, ale prze- 
ciwnie rozszerza schawowskie mo- 
żliwości, karmonizując znakomicie 
poszczególne fragmenty (zamknięte 
z konieczności w osobnych aktach 
na scenie). Dzięki płynności filmu, 
przeobrażenie bohaterki jest stop 
niowe. Nie widzimy jej w kolejnych 
„skokach rozwojowych*, lecz wta- 
Śnie w czasie żmudnego nabywamia 
wiedzy, która zresztą niekoniecznie 
ma jej przynieść szczęście. 


Najlepsze sceny rozgrywają się 
niewątpliwie ma przyjęciu, gdzie 
wbrew obawom prof. Higginsa, je-. 
go mupilka podbija wszystkie serca 
i staje się sensacją wieczoru. Ta 
duża „scena“ dodana do tekstu Sha- 
wa, nie stanowi żadnego zgrzytu 
dla tych, którzy znają i lubią sztuw- 
kę, przeciwnie jest trafnym jej w 
zunełnieniem. 


Leslie Howard, typem odpowiada- 
jący naszemu wyobrażeniu o prof. 
Higginsie, nie jest jednak tak mocią 
gający, jak w obrazie „Nieuchwytny 
Smith“, lub w pamiętnym filmie 
„Romeo i Julia". Aktor ten ma w 
sobie za wiele ciepła, jak na rolę 
niemal oschłego obserwatora. 


Jego partnerka Wendy Hiller, 
bardzo brzydka, żest jednak znako- 
micie dobrana dp roli i cały czas 
głęboko prawdziwa. Ona też wybija 
się w filmie na pierwszy plam. 

Ten sumiennie zrobiony film tea- 
tralny spotka się na pewno z uzna 
niem bardziej wyrobionej publicz- 
ności lubiącej naprawdę kulturalne 
widowiska filmowe. 


LEON BUKOWIECKI. 


a A OOO 


rozruchów. Trzeba, żebyś się natychmiast porozumiał z Henne- 


i polecił mu dopilnować, aby każd v © 
sym i poleci p A żeby natychmiast zmobili- 


żeli potrzebuje ludzi, powiedz 


głosował. Każdy! Je- 


zował stu, dwustu... Natychmiast! Tamci widocznie chcą wyba- 
dać zawczasu sytuację, trzeba sparaliżować tę akcję. 
.— Ajenci Pinkertona są uzbrojeni. 


— Więc powiedz mu, żeby 
Zaraz... zaczekaj... 


rozdał broń naszym ludziom .... 


Martin kierował się do telefonu. PRA 
— Postaraj się złapać telefonicznie Buck Hinrichsena, po” 


winien być w hotelu Shermana. 


Jeżeli zajdzie potrzeba, zarzą- 


dzę pogotowie policyjne, ogłoszę stan wyjątkowy w całym Illi- 


nols. 
Po chwili był już 


przy telefonie i rozmawiał z Hinrichse= 


nem. Przyszli dwaj reporterzy z „Inter-Ocean" i jeden z „Try- 


ganów, Pullmanów i im podobnych, pokładających się ze śmie- 
chu nad tymi głupcami ze Środkowych Stanów żyjącymi prze- 
szłością, nad naiwnymi zwolennikami Abe Lincolna i Andrew 
Jacksona, nad tymi oberwańcami, którzy ubrdałi sobie, że uda 
im się zagarnąć władzę w Ameryce. 

Widział dziesięć milionów pobrzękujących w beczce peł- 
nej złota, przypomniał sobie bankiera: Walsha, który potrząsa- 
jąc paczką banknotów mówił do niego: 

— Żywot waszej Partii jest bardzo krótkotrwały. Jak pan, 
panie Altgeld, sam to zrozumie i rozważy, proszę nas powiado 
RK mić. Nie uda się wam przeprowadzić kampanii wyborczej kil- 
koma dziesiątkami tysięcy dolarów, pieniędzy jest dość dla 
wszystkich, zapewniam pana. Niechże pan pomyśli o sobie i nie 
kłopoce się o pieniądze. Partia Republikańska będzie bardzo 
_ rada, jeżeli będzie mogła zasilić swoimi funduszami Demokra- 

__ tów, oczywiście w pewnych granicach, ale musimy mieć pew- 
= ność, że bronicie tych samych interesów, co my. Sądzę, że: wa- 
= sza interpretacja demokracji nie jest właściwa, panie Altgeld. 
- Demokratyczne wybory — to jest rywalizacja indywidualna, 
-~ mająca oczywiście na celu dobro kraju i obydwie partie muszą 
=- znaleźć drogę do porozumienia, muszą zrozumieć, że interesy 
arcze.... 

|... Usłyszał czyjeś głosy w sąsiednim pokoju, usiadł na łóżku 
(|.  przecierając oczy pięściami. Lepiej nie zastanawiać się teraz 
"za dużo nad tym wszystkim... 


O Z RO ZOO, TREO ZZ ZA ZEE Z ZE EE EE W R, 


.— Nie, to jest bardzo, bardzo ładna bródka — twierdziła 
młodsza dziewczynka, a starsza mitygow»ła ją, uważając, że 
o takich rzeczach nie powinno się mówić. 116738 

Zapytała go: — Czy pan umie opowiadać bajki? 
nam pan opowie! 

Opowiem im bajkę o Księżniczce, która 
koniach usiłowało dostać się na tę górę i jak ześlizgnęli się 
z niej... 

Były to ostatnie chwile pani 2 tego dnia. 
V i 

Joe Martin zjawił się zaraz po odejściu obu dziewczynek. 
Przybywał wprost z Południowych Stanów i wrzał z oburze- 
nia. 

— Wrowadzono tam niezwykle surowe metody działa- 
nia —opowiadał.—Sprowadzono ajentów Pinkertona na czas 
wyborów. Niedość, że rozpuścili połoski o tym, że będą spo- 
rządzane czarne listy, że nazwiska głosujących na naszą listę 
będą skrupulatnie notowane, ale starają się zastraszyć każde- 
go, kto się im nie podoba, kto wygląda na biedaka. 

— John mówił, że Hennesy miał tam przyjechać. 

— Rozmawiałem z Johnem. Powiada do mnie: 
żeby tu doszło do bijatyk i rozruchów ?“ 

— Właśnie, że chcę, żeby do tego doszło. Niech dojdzie do 


„Chcecie, 


Niech 
mieszkała na 
Szklanej Górze, o tym, jak wielu, wielu rycerzy na pięknych 


buny'". t 
ma częstowała ich cygarami i czymś do picia. Zjawił się 
też, jakiś ryscwnik z „Nowin“ i pytał, czy będzie mógł naryso- 
wać Gubernatora, tylko maleńki szkic. 

— Proszę, niech pan rysuje — zgodził się Atgad: i 

Sam Mc Connell zaglądał przez drzwi i stał iechając 
się. Altgeld usiadł na fotelu. Otoczyli go dziennikarze, do któ- 
rych dołączył się również korespondent z „New York Herald“. 

— Czy jest pan dobrej myśli, Gubernatorze? 

— Oczywiście, jestem jak najlepszej myśli. 

— Powiadają, że w Nowym Jorku Mark Hanna robi zakła= 
dy sześć do jednego na korzyść Mc Kinleya. Co pan o tym 

i? : A 
yai Co o tym sądzę? Moi panowie... gdybym miał dziesięć 
milionów dolarów do rozporządzenia na cele wyborcze, robił- 
bym to samo. A wobee tego, że są to pieniądze Morgana, więc 
Hanna niewiele robi sobie z tego, że przegra. 

— Może zechce pan Gubernator coś powiedzieć na temat 
złych stosunków, jakie pana łączą z Mark Hanna? : 

— Złe stosunki? Nie sądzę, aby to odpowiadało prawdzie. 
Miałem do czynienia już z niejednym działaczem politycznym, 
niektórych zwalczałem... Cóż... jedni są przyzwoitymi ludźmi, 
inni — skończonymi łajdakami. Pozostawiam panu do oceny, 
kim jest Mark Hanna. (98) Ę (d. c. n.) - 


